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Z y s k i  I  s t r a t y

P a k t  cz te re ch  z o s ta ł p o d p isa n y  sLnia, 15 
b . m. w  R zym ie . O dbyło  się to  z m niejszą, 
p o m p ą , n iż  zam ie rzan o , bo  z szefów  rząd ó w  
p o d p isa ł g o  ty lk o  M ussoiin i, in ic ja to r  .p a 
k tu ,  F ra n c ję  zaś, A n g iję  i  N iem cy  re p re z e n 
to w a li am b asa d o ro w ie  ty c h  p ań s tw , u rz ę 
d u ją c y  w  R zym ie . A le fakt, je s t  fa k te m : 
p a k t  w ch o d z i w  życ ie  naw oź b ez  fo rm alne j 
r a ty f ik a c ji  c ia ł p a r la m e n ta rn y c h  i  od one- 
g d a j  tr z e b a  się liczy ć  z nim  z j ik o  is to tn y m  
czy n n ik ie m  w  p o lity c e  m ię d zy n a ro d o w e j.

'P y le ju ż  p isa n o  o p a k c ie  cz te re ch , ty le  
ju ż  zam ieszczono  u w a g  n a  jeg o  te m a t i zw ią 
za n y ch  z n im  m ożliw ości, że w sz y s tk o , coby  
s ię  p o w ied z ia ło  te ra z , b y ło b y  p o w tó rzen iem  
rz e c z y  ju ż  zn a n y c h . P o zo sta w m y  w ięc  tę  
sp ra w ę  n a  b o k u , a  za jm ijm y  się  in n ą , p o zo 
s ta ją c ą  w  śc is łe j łą cz n o śc i z p a k te m , a le  
tw o rz ą c ą  ja k g d y b y  o d ręb n e  zag ad n ien ie . 
R o zw ażm y  s to su n e k  p o sz cz eg ó ln y c h  p ań s tw , 
p o d p isa n y ch  p o d  p a k te m , do  te g o  dzie ła : 
m o ty w y , k tó re  je  sk ło n iły  do zawmrcia p a 
k tu ,  i e w e n tu a ln e  k o rz y śc i lu b  s tr a ty ,  ja k ie  
im  p a k t  p rzy n iesie .

'Jak o  rzecz  zasad n iczą , trzeh al s tw ie rd z ić  
n a  w stęp ie , że s to s u n e k  je s t  ró żn y , a  i m o- 
ty w y , ja k iem i k ie ro w a ły  się  p o szczeg ó ln e  
p a ń s tw a , p rz y s tę p u ją c  do p a k tu ,  b a rd z o  d a 
le k ie  są  od  je d n o lito śc i. Z te g o , oczyw iśc ie, 
w y n ik a , że i-n a s tę p s tw a  p a k tu  d la  k aż d eg o  
z n ich  n ie  ty lk o  m o g ą , a le  m u sz ą  b y ć  inne.-

G d y  rozw aża się  o b ecn ą  sy tu a c ję  m ię 
d z y n a ro d o w ą , to  je d n o  je s t zupe łn ie  ja sn e . 
N a jw ię k sz e  k o rz y śc i w y n ió s ł ju ż  z p a k tu  je 
g o  in ic ja to r , M ussoiini. Do n ie d a w n a  j a k 
g d y b y  iz o lo w an y  w  p o lity c e  m ię d z y n a ro d o 
w ej, d z ięk i rea liza c ji swmgo p o m y słu  zaczą ł 
w  n ie j o d g ry w a ć  b a rd z o  a k ty w n ą  ro lę . O sią
g n ą ł p o ro zu m ien ie  z F ra n c ją  i u cz y n i!  z R z y  
m u o śro d ek  te j p o lity k i. I  d la  M usso lin iego  
osob iście  i d la W ioch  p o d p isa n ie  p a k tu  je s t  
w ielk im  su k cesem  i o zn a cz a  og ro m n y  w zro st 

■ich p re s tiż u  n a  te re n ie  m ię d zy n a ro d o w y m . 
S tw ie rd zo n a  w  o s ta tn ic h  c z asach  zw iększo 
n a  a k ty w n o ś ć  d y p lo m acji w łosk ie j, z d ą ż a ją 
c e j d o  u m o cn ien ia  s ię  n a  B a łk a n ach ' p rzez  
zaw arc ie  p a k tu  z T u rc ją , G re c ją  i  B u łg a r ją  
o raz  p rzez  o siąg n ięc ie  p o ro zu m ien ia  z R o s ją , 
je s t  rlow odem , że p o d p isa n y  p a k t  cz te re ch  
s ta n o w i ty lk o  je d n o  ogniw o w  ła ń cu c h u  p la 
n ó w  i zam ierzeń  p o lity k i w łosk ie j.

Ze w szy s tk ich  cz te re c h  sy g n a ta r iu sz y  
p a k tu  cz te rech  W ło c h y  są  d o tą d  je d y n y m ,

. k tó r y  m oże ju ż  m ów ić o o d n ie sio n y ch  k o 
rzy śc iac h . In n a  je s t  już  s y tu a c ja  F ra n c ji , 'dla 

, k tó re j  p a k t  o tw ie ra  dop ie ro  p o le  do  u p ra 
g n io n eg o  p o ro zu m ien ia  z W io ch am i, a  tern 
sam em  do  w y rw a n ia  ich' z p o d  o d d z ia ły w a 
n ia  n a  n ie  w p ły w ó w  p o lity k i n iem ieckie j- 
ETorzyścj w ięc  F ra n c ji  są  w  ty c h  w a ru n k a c h  
kw est.ją  d a lsze j lu b  b liższej p rzy sz ło śc i. M o
g ą  d o jść  do s k u tk u , a le  m ogą też  zaw ieść, 
bo rz a d k o  k ie d y  w szy s tk ie  p rzew idyw ania, 
p rzyb ie ra ją , k s z ta ł ty  rea lne .

F ran cja , przywiązuje do p ak tu  niewa.tpli-1 
w is  w ie lk ą  w ag ę . A m b asad o r f ra n c u sk i w  I 
R zy m ie , p. d e  Joń-reme!. jest' zd an ia , że pakt, 
otw iera! now ą erę w  s to su n k a c h  fran cu sk o - 
w losk ich . Z powyższego oświadczenia m ożna 
są d z ić , że między Paryżem  a. R zym em  d o 
szło  do  zasad n iczeg o  porozumienia w  sp ra 
w ach , d z ie lący ch  d o tą d  oba. n a ro d y . „ 'Jestem  
szczęśliw y  —  mówi! a m b a sa d o r  J o u v e n e l wr

że m ogę o b w ieścić  św ia tu , iż w  chw ili, g d y  
F ra n c ja  i N iem cy  zm uszone s ą  w y rzec  się 
w y s iłk ó w  w  ce lu  .d o p ro w ad z en ia  do b ezp o 
śred n ieg o  m ięd zy  n iem i p o ro zu m ien ia , W ło 
c h y  zb u d o w a ły  m ost, k tó r y  um ożliw i w szczę
cie n o w y ch  n e g o c ja c ji m ięd zy  n aro d am i 
fran cu sk im  i n iem ieck im '1. T o  ośw iadczen ie  
d a je  w y c z e rp u ją c ą  odpow iedź n a  p y ta n ie , 
co sk ło n iło  F ra n c ję  d o  p rzystąp ien ia , do  p a 
k tu . O św ie tla  ta k ż e  je j  n a d z ie je , zw iązan e  
z tą, d e c y z ją , n a to m ia s t n ic  n ie  m ów i o tern, 
ja k ie  s ą  d o raź n e  k o rzy śc i F ra n c ji  z p o d p isa 
n ia  p a k tu . !

W eźm y  te ra z  N iem cy. Z asad n iczy m  m o
tyw em , k tó r y  za d ec y d o w ał p rz y s tą p ie n ie  ich 
d o  p a k tu , chociaż  u le g ł on  w  czas ie  ro k o w a ń  
zn aczn y m  m o d y fik ac jo m , b y ło  s łu szn e  p rz e 
k o n an ie , że d z ięk i p a k to w i u d a  im  się  zb li
żyć  do o s iąg n ięc ia  g łó w n eg o  ce lu  ich  po li 
ty ld :  do  rew iz ji T ra k ta tu  W e rsa lsk ieg o  w  z a 
k re s ie  u s ta n o w io n y c h  p rze zeń  zm ian te ry to 
r ia ln y c h . T o  sk łon iło  ich do  u s tę p s tw  i k a 
zało  im  p rz y m k n ą ć  o czy  n a  n ie w y g o d n e  d la  
n ich , z ty c h  czy  in n y c h  w zględów , p o s ta n o 
w ien ia  p a k tu . P o z a te m  zaw arc ie  p a k tu  je s t 
d la 'H i t le r a  tr iu m fa ln em  u zn an iem  je g o  rz ą 
d ó w  i je g o  rew o lu c ji. D zięk i p a k to w i w y sz ły  
N iem cy  z do tychczasow ego , o d o so b n ie n ia  p o 
lity czn eg o . N a le żą c  dziś do liczb y  c z te re ch  
n a jw y b itn ie jsz y c h  solistów- k o n c e r tu  e u ro 
p e jsk ie g o , m o g ą  obecn ie  N iem cy  w pływ  ać  
d e c y d u ją c o  n a  b ie g  sp ra w  p o lity cz n y ch , 
w p ły w ać , oczyw iśc ie , w  sensie  d la  sieb ie n a j
k o rzy s tn ie jszy m . Z ap o w ie trzo n y  n ie ja k o  do  
n ie d a w m  H itle r  za siad ł w śró d  ae ro p a g u , 
k tó r y  m a  am bic ję  d ec y d o w ać  o lo sa ch  Eu- 
ropy .

P o z o s ta ła  je szcze  A n g lja . 1 tu  sp o ty k a m y  i 
się  z dz iw n y m  p ara d o k sem . T a  sama- A n g lja ,]  
k tó r a  ze w szy s tk ich  p a ń s tw  p ro w ad z i z a z w y 
czaj p o lity k ę  n a jb a rd z ie j eg o is ty c z n ą , w obec 
p a k tu  cz te re c h  w y s tę p u je  w  ro li b e z in te re 
so w n ej p o śred n iczk i. O czyw iście, s ą  to  ty lk o  
p o zo ry , bo  p a k t  d a je  je j m ożność śc iś le jsze j 
w sp ó łp rac y  z p ań s tw am i k o n ty n e n ta ln e m i, 
k tó r a  w y ra ż a ć  się będz ie  w  co raz  s k u te c z 
n ie jsze j in te rw e n c ji w  cu d zy ch  sp raw ach . 
A chodzi o sp ra w y  b a rd z o  w ażn e: o rozbro  
je n ie  i rew iz ję  g ran ic , a  w ięc  o zag ad n ien ia , 
k tó re  ja k n a jż y w ie j d o ty k a ją  in te re só w  p o l
skich".

T a k , o to , w  ogó lnym  rzuc ie  p rz e d s ta w ia .! 
s ię  s to s u n e k  do  p a k tu  cz te re c h  ze s tro n y  je- * 
g o  p o szczeg ó ln y ch  s y g n a ta r ju sz y . P o zn an ie  
teg o  s to su n k u  m oże się p rz y d a ć  w- p rzy sz ło 
ści, g d y ż  za w aż y  on n iew ą tp liw ie  na d a l 
szych  lo sa ch  p a k tu . A. D.

Katastrofa lotników litewskich.
Przebyli ocean —  zabili się w Brandenbusgji.

W arszawa,1 17. 7. (Telef. wl.) Ko}0 godziny 
11-stej nadeszła do Berlina pierwsza wiado
mość o katastro fie  lotników litewskich, Którzy 
przelecieli ocean i zginęli na tery torju in  Niemiec 
w drodze do Kowna.

Na samolocie lecieli kap itan  Stefan Darius, 
por. S tanley D irenas a tow arzyszył im W iktor 
Y esglaitas. Poselstw o litew skie otrzym ało w ia
domość o znalezieniu zwłok oficerów litewskich 
pod' Myśliborzem w  Brandenburgji w regencji 
frankfurckiej. K atastrofa w ydarzyła się koło 
godz. 2 nad ranem.

zeznań włościan, k tórzy  słyszeli odgłos motoru 
sam olotu ,,L ithuanica-<, lotnicy zbłądziwszy z 
właściwej drogi, obniżyli s ię  ku ziemi i zaw a
dzili skrzydłem  aparatu  o przydrożne drzewo. 
Sam olot rozbił się doszczętnie, zwioki lotników 
są zm asakrowane. Eezpośredniego św iadka ka
tastrofy  nie było. T rzask rozbijającego się sa
molotu slyszsl tylko jeden włościanin, w po- 
bliżu k tórego zagrody nastąpiła katastrofa. 
W łościanin ten wyszedł wczesnym rankiem  na 
pole i zauważył rozbiły samolot, z  pod samolo
tu w ydobyto zwłoki. Zawiadomiono niezwfocz-

Przedstaw iciele poselstw a litew skiego udali nie o w ypadku policję, która znalazła przy za- 
slę natychm iast na miejsce w ypadku, wraz z j bitych dokum enty, stw ierdzające ich identycz-
przcdstaw icielam i w ładz niemieckich. W edług ność.

f  >

„UNDO" wyklucza z swego grona opozycję.
Lwówp (PAT.). Dzisiejsze ..Dilo,! publikuje gu nie mogą popierać w ydaw nictw  p. Tyktora

rezolucję centralnego kom itetu partji UNDO,
powziętą., n a  posiedzeniu 15 b. m. w- sprawie 
dotyczącej ukraińskiej prasy opozycyjnej, oraz 
w sprawie D ym itra Falijew a.

*• Stwierdziwszy, że od dłuższego c-za/m pra
sa . będąca w łasnością w ydaw cy T yk to ra , a. m ia 
nowicie: „Nowyj Czas", „Nasz P rapor", „N&ro- 
dni Sprawa," i „K om ar", toczy walkę w zorga
nizowanym ohlzie, zapow iadając walkę, ze 
w szy s tk im i 'centralnemu władzami partji i jch 
kierownictwem, centralny kom itet oświadcza, 
że tego  rodzaju  kam pan ja  prasowa- przynosi 
nieobliczalno szkody sprawie narodow ej i za
znacza, że członkowie UNDO w dalszym cią-

C entralny kom itet stw ierdza, że redaktc-T Dy
m itr Palijew, w ystępujący jako  członek cen
tralnego kom itetu na łam ach p rasy  przeciwko 
partji i jej kierownictwu, działał na szkodę 
partji i tern samem naruszył dyscyplinę p a rty j
ną. N a tej podstaw ie kom itet centralny uchwa 
lił wykluczyć p. Palijew a z partji UNDD. 
W dalszym  ciągfi centralny komitet- przyjął do 
wiadomości ustne oświadczenie 'pos. W łodzi
mierza. K ochana i Fiotra P osto luka co do ich 
w ystąpienia z centralnego kom itetu i z partii. 
Równocześnie, kom itet wezwał pos. Kochana, 
do złożenia m andatu 
z listy  UNDO.

poselskiego, uzyskanego

W arszaw a, 17. 7. (Telef. w l,). W edług  do 
n iesień  z  pogranicza sow ieckiego w O dessie 
dokonano licznych aresztow ań w śród em i- 

, grantów ' - U kraińców , pochodzących z Malo. 
!polski W schodniej. A resztow ano 18 osób, 
przew ażnie studentów , k tó rzy  uciekli pod 
w pływ em  agitacji kom unisdyraie.j na U k ra i

nę. by  odbyw ać stud ia  w- uczelniach knura., 
nistycznych. T akże wr C harkow ie i K ijow ie 
dokonano licznych aresztow ań w śród  U k ra
ińców  z M ałopolski W schodniej.

W  C harkow ie rozw iązano stow arzyszenie 
„U k ra in a  Z achodnia" do k tórego należeli 
p rzebyw ający  lam  em igranci małopolscy.

SĄD NAJWYŻSZY O PROTESTACH 
WYBORCZYCH ^

W arszaw a 17. 7. (Telef. wh). W dniu 16-go 
w rześnia wznowione będą. », posiedzeniu Sądu 
Najwyższego w  sprawne protestów  wybór- 
czych. '

STRZAŁY DO PRZEMYTNIKÓW.
K atow ice 17. 7. (Telef. wl.); W  sobotę w  r.o 

c y .'g rupa przem ytników, złożona z 20 osob, 
s ta ra ła  się przekroczyć granicę w rejonie Ma
łej Dąbrówki n a  Śląsku, z w iększą ilością prze
m ytu. Straż, graniczna w obec bezskutecznych 
wzywali przem ytników , bv zatrzym ali się. uży
ła broni. Jednego z przem ytników raniono cięż 
ko, 11 zdołano zatrzym ać, reszta zbiegła.

Elektryfikacja  kolei.
•W arszawa 17. 7. (Telef. wł.). J a k  twierdzą, 

pożyczka na, elektryfikację w ęzła w arszawskie 
20 nie w yczerpuje możliwości kredytow ych na 
rynku londyńskim. Nie jest w ykluczone podpi
sanie dalszej umowy na budowę węzła kolejo
wego Radom — W arszawa, W razie uzyskania 
ew entualnej pożyczki i ta  kolej byłaby zelek
tryfikow ana. Udzielana, przed paru laty k m ce . 
sja pryw atnem u konsorcjum  na, budowę kolei 
P adom —W arszaw a, przew idyw ała elek tryfika
cje tej kolei.

A K-  - -  -  - -  d  w  
S t a V K O \ V J K A f ©

ROZMOWY t e l e f o n i c z n e
B IE L S K O -L IM A .

K atow ice, 17. 7. (Telef. w ł.). W prow a
dzono połączenie te lefoniczne m iedzy B iel
skiem  i K atow icam i z je d n e j a stolicą P e ru  
7 d rug ie j strony. T rzym inutow a rozm ow a k o 
sztow ać będz ie  193 fran k i 75 centym ów 
szw ajcarskich.

Usta len ie  o i h c w i e d z l a l n a s c i
Bsnera,lira

W arszawa 17. 7. (Telef. wł,). Ostateczni!* 
wyjaśniono kw estję badania serca ś. p. D rabi
ka, Okazało się. że ś. p. Drabik nie byl badany 
na serce przed dokonaniem  operacji. Prof. 
Meissner tłum aczył się. że zobaczywszy dr. 
Trzebińskiego przy chorym, sadził, że bart mi® 
serca było dokonane przed rozpoczęciem ope
racji. Dr. Trzebiński wyjaśnił, że gdy wszedł 
na salę. dokonano już znieczulenia, wobec cze
go uważał, że badanie stanu serca, znajdujące 
go się pod działaniem narkotyku , jest bezcelo
we. wobec czego badania zaniechał.

Biegli nie zdołali jeszcze wypowiedzieć r:ę, 
e ry  zaniedbanie to ma decydujące znaczenie 
dla ustalenia odpowiedzialności dr. Meissnera. 
Chociaż sama operacja w ypadła dobrze, to je 
dnak przypuszczają, że w arunki zewnętrzne, 
w  jakich była ona dokonana, nie odpow iadały 
nowoczesnym wymaganiom asep tjk i.

ARCH. ZAREMBA WR W  V DO LWOWA.

W arszawa 17. 7. (TeW . wł.). Głośny z pió.-
eesu Gorgon owej Zaremba, k tóry  przeniósł idę
do W arszaw y ze Lwowa, tw ierdząc, te  we
Lw-owie m a z powodu procesu u trudnione ży
cie. obecnie zwija swe interesy w W arszawie 
i przenosi się do Lwowa.

DO P A L E S T Y N Y !

W arszaw a . (PA T ). D zisiaj w y jech a ło  z 
W arszaw y  do  P a le s ty n y  v ia T rie s t 295 ż y 
dów .
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0  ( z e n  p i s z ę  l e n i  ?..
W pół drogi.

P o s ta n o w ie n ia  r a d y  m in is trów , za tw ie r
d z a ją c e  o s ta tn ie  u c h w a ły  k o m ite tu  e k o n o 
m icznego , pociąg-ną za  sobą  w  n a jk ró tszy m  
czas ie  sz e reg  d e k re tó w  i ro zp o rząd zeń , r e 
g u lu ją c y c h  sp ra w y  o d d łu ż en ia  p rzem y słu  i 
h a n d lu  o raz za leg ło śc i p o d a tk o w y c h .

J a k  w iadom o, t a  o s ta tn ia  sp raw a  d o ty 
cz y  n a jsze rszy ch  w a rs tw  sp o łeczeń stw a . J u ż  
o d  sz e reg u  la t  o p in ja  d o m a g a  s ic  jej r a d y 
k a ln e g o  z a ła tw ien ia . Z arów no  w  S ejm ie, ja k
1 n a  łam ach  p ra sy , b ez u s ta n n ie  ro z le g a ją  się 
g ło sy  pod  ad re se m  rząd u , n aw o łu jąc e  do 
u lżen ia  sp o łe cz eń stw u  w  dziedz in ie  za le g ło 
ści p o d a tk o w y c h .

N ie m o żn a  pow iedzieć , ab y  te  g lo sy  nie 
zn a jd o w a ły  ża d n eg o  odd źw ięk u , a le  ' rzoba 
s tw ie rd z ić , że b y ł to  oddźw ięk  m in im alny . 
J e d y n e m  o d chy len iem  od n ieu s tęp liw eg o  s ta  
n o w isk a  rz ą d u  by ła  w y d a n a  p rze d  ro k iem  
u s ta w a  o sp łac ie  za leg ło ści p o d a tk o w y c h , 
k tó r a  je d n a k  w  p ra k ty c e  n ie  p rz y n io s ła  ż a d 
n e j is to tn e j p o p raw y , G łów na je j w a d a  —  
ja k  s łu szn ie  s tw ie rd z a  „ G a z e ta  W arszaw 
s k a ” —  p o le g a  n a  ten t. że n ic  n o rm u je  ona 
g e n e ra ln ie  sp raw y  za leg łości p o d a tk o w y c h , 
a le  u p o w aż n ia  m in is tra  sk a rb u  do rob ien ia  
in d y w id u a ln y c h  u lg . J e s t  to  d ro g a  z w ielu  
w zg lęd ó w  n iew łaśc iw a , o e ro m  św iad czy  ten  
zn am ien n y  fa k t, żc  w  ok re  ie działania) u s ta 
w y , tj. w  c ią g u  ro k u . zał .‘g to śe i p o d a tk o w e  
n ie  ty lk o  s ię  n ie  zm niejs ty ły , a le  w zro s ły  o 
p rzesz ło  100 m iljonów  zło tych .

I  o s ta tn ie  postanow ić n ia r a d y  m in. d o w o 
d z ą , ż e  n ie  d e c y d u je  o n a  się  n a  sk reś len ie  
w szy s tk ich  za leg ło śc i p o d a tk o w y c h . Je d y n ie  
m a ją  b y ć  o d p isa n e  sum y , p o w sta ło  z k a r  za 
zw łokę , o raz  sum y  t. zw. n ie śc ią g a ln e , n a to 
m ia s t w sz y s tk ie  in n e  za leg ło śc i —  „ re a ln e ” 
ro z ło żo n e  z o s ta n ą  n a  ła t  10 i  b ę d ą  śc iąg n ię 
te  w  od p o w ied n ich  ra ta c h . Z te g o  p o w o d a  
„ G a z e ta  W a rsz a w s k a "  zam ieszcza  zupe łn ie  
s łu szn e  u w ag i:

„Czy tak ie  załatw ienie spraw y je s t wła 
ściwe? Naszem  zdaniem, skarb nie wiele zy
sk a  n a  te j operacji. P odatn icy  naogół znaj 
d u ją  się dzisiaj w  takiem  położeniu, iż, p o 
mimo rozłożenia zaległości n a  ra ty , nie mo
g ą  ich zapłacić. Co do tego nie należy się 
łudzić. Przecież, m im o  energicznego i bez 
względnego ściągania podatków , k tó re  nie
rzadko, n ieste ty , doprow adza do scysyj z 

* w ładzam i ekarbo-wemi, sum a zaległości po- 
"" datkow ych w  ciągu ostatn ich  czterech la t 

podw oiła eię. F a k t ten  obrazuje -wymownie 
. nasz stan  gospodarczy i nie wołm-o nań za

m ykać oczu. Z nim przedewrszystkiem  nale
ży się liczyć i jego 'in teresom , interesom, je
go popraw y, podporządkować- interesy- fi- 

' skalne, jako  mniej wia-żne i zasadnicze. P o 
lity k a  fiskalna, z chwilą k iedy  przestaje  li- 

i czyć 6ię z możliwościami życia gospodar
czego ludności, przestaje  być rozw ażna i s-ta 

■ je  się d la  tego życia szkodliwa.
N asz fiskus od dłuższego czasu nie wie

le  sobie robi z trudności gospodarczych lud
ności mszczonej przez d ługotrw ały  kryzys 
j postępujące zubożenie.

Dziś, kiedy usiłuje nawrócić z tej fałszy
w ej drogi, powinien to robić w  sposób zde
cydow any i radykalny , a  nie operować pół
środkam i”.
I  n ie  w o lno  zap o m in ać , ze za leg ło śc i po

d a tk o w e , w y n o szą ce  ju ż  800 m iljonów  zł., 
p rz y tła c z a ją  n iezm iern y m  ciężarem  n asze  ży-
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Kłopoty socjalistów francuskich:
W  Paryżu obraduje trzydziesty doroczny 

kongres francuskiej partji socjalistycznej. Obra
dy obecne posiadają znaczenie pierwszorzędne, 
ponieważ chodzi nic tylko o jedność partji .lub 
jej rozbicie. lecz także, w związku z tran o 
egzy stcncję rządu O aladicm , oparteuo na wię
kszości parłamen.tnmpj, w której socjaliści od
gryw ają decydującą role.

Na kongresie obecnym ujawnia sio silnie 
kryzys w ew nętrzny, jak i przeżywa francuska 
part ja  socjalistyczna. W  roku 1921. po rozbi
ciu się partji n a  dwie frakcje, socjalistyczną 
i kom unistyczną, partja  socjalistyczna liczyła 
20.000 członków i kilkunastu posłów. Dziś li
czy 1.->0.000 członków i po n ad a  w izbie 1;ło po
słów. 10 przedstaw icieli w senacie, setki mo
rów  j tysiące radców  miejskich, oraz gmin
nych. Podczas ostatnich ■ w yborów  powszech
nych uzyskała przeszło 2 ni ii jony głosów, ale 
w m iarę rozrostu partji, zaostrza- się w jej ło
nie antagonizm  pomiędzy prawem a- lewem 
skrzydłem , pomiędzy sz ero k ą .m asą  członków, 
przestrzegających czystości ideologicznej dok
tryny  socjalistycznej, a większością grupy p a r 
lam entarnej. stanow iącej praw e skrzydło partji, 
dążącą do w spółpracy w rządzie, wspólnie z' 

.radykałam i i skłonną poddaw ać sin wymogom 
oportunizmu politycznego. Lewo skrzydło ad-1 
m aw ia uchw alenia budżetu i głosuje, nawet! 
przeciwko budżetowi wojskowemu, przeciwnie, 
prawe skrzydło głosowało za budżetem b u r ż u a - | |  
zyjnym D aladiera i uchwaliło budżet obrony 
narodow ej. I na tem ot-o tle  pow stał konflikt 
g rożący dziś partji rozbiciem. Skrajne elemen
ty żądają  udzielenia nagany  prawem u skrzydłu 
reprezentow anem u przez posła R enaudela i in
nych. Renaudel grozi secesją, odrzuca naganę 
i żąda naw et udziału w  rządzie, ale w łonie 
-partji w iększość znajduje się po stronie nie
przejednanej.

•- J~
Ja k  -widzimy, sy tuacja francuskiej partji

^socjalistycznej nie-jest łatw a;-ale,-przypuszczać
należy, że (do rozłam u nie dojdzie, bo rozłam 
oznaczałby osłabienie partji, u tra tę  _je j ' wpły
wów, b . dużych, wreszcie rozbicie większości 
rządowej i utw orzenie^,prawicow ego gabinetu 
jedności narodowej. Do tego n ik t nic dopuści. 
Plum, wódz partji, w yrażający z konieczności 
poglądy centrow e, jest m istrzem sztuki d ia lek 
tycznej i niewątpliw ie opracuje rezolucję tak  
zw aną białoraurzyńs.ką, która, umożliwi ko-m- 
[>romis między prawem  a lewem skrzydłem

partji. Pilum sprowadził sobie do pomocy .same
go przewodniczącego drugie; m iędzynarodówki

i obaj będą Jziałnli w

z ostatniełi telegram ów. Je st faktem , że różni
ce w partji pogłębiły się-znacznie, a le —  jak  
już zauważyliśm y na w stępie —  do rozłam u 
prawdopodobnie nie dojdzie. Lewe i praw e

Y audcn-eldcgo i obaj będą działali w duchu skrzy dJo P « t j i  walczy ze sobą nam iętnie, ałe 
pojednania. Va.ndervch.l uzyskał w pierwszym! ża(lna ze stron  Il!e chco brać f *  sicWe 0(iP»- 
(łuiu kongresu duży sukces, gdy dowodził, ż e 1 'vicdziaIn0Ści za spow odow anie rozłamu. Nao- 
po zagładzie socjalizmu w Niemczech j e d y n ą '- t,ł P o k o n a n ie ,  że o iło przypadek w
ostoją socjalizmu światowego jest obce nic fran-| rz-ns'e obrad nie spow oduje formalnej secesji 
ciih-ka partja" socjalistyczna^ na którą dc mokra- i odncj 2 walczących grup, kongres, poweźmie 
cja całego św iata ma teraz zwrócony wztok. o g n ik o w e  uchwały, a  kryzys francuskiego 
Gdyby i socjalizm francuski osłabił się, nastą- stronnictw a socjalistycznego przeciągnie- się 
piłby koniec ruchu socjalistycznego i z a g ła d a '1,0 j° s!cni> L do następnej sesji parłam  entar- 
dem okracji w Europie. Słowa te nie mogły nic 
trafie do przekonania uczestników  kongresu, 
ale mimo to  w alka na nim je st bardzo gorąca.

O pewnych jej szczegółach dowiadujemy się

no,j, k iedy grupa parlam entarna socjalistyczna 
będzie zmuszona ustosunkow ać się pozytywnie 
do postanow ień rządu Daładicra.

Przegląd floty włoskiej.

W  zatoce Gacta koło Neapolu odbyły się w ty ch  dniach manewry floty włoskiej w obecności
Mussoliniego.

mniejszości.polskiej w Czechosłowacji
(Korespondencja . ..Głosu Narodu”).

.siki ego

cie  g o sp o d a rc ze  i czy n ią  je  n iezdo lnem  do 
ż y w sze j d z ia ła ln o śc i.

Pensje dyrektorów.
In n em  za g ad n ien iem , p o zo s ta jące m  w  sei- 

ełem  zw ią zk u  z ży c ie m  g o sp o d a rczem , za j
m u je  się  „ P o lo n ia ” k a to w ic k a . Z ac zy n a  od  
te g o , że p rzy p o m in a  u z n a n y  pow szechn ie  
a k s jo m a t, że  ce lem  p o lity k i g o sp o d a rcze j 
p a ń s tw a  je s t  d o s ta rc z a n ie  i zap ew n ian ie  o b y 
w a te lo m  p ra c y , ja k o  ź ró d ła  w sze lk ich  docho  
d ó w  in d y w id u a ln y  cli, sp o łeczn y ch  i p ań stw o  
w ych . T y m czasem , ja k  się dziś p rz e d s ta w ia 
ją  s to su n k i?

„Dzisiaj organizacja przem ysłu jest zu
pełnie zbiurokratyzow ana a  kierow nicy je
go pełnią funkcje doświadczonych b iu rokra
tów. W ygórow ane ich w ynagrodzenia nie są 

■ uzasadnione, tem hardziej w  czasach tak ie
go upadku i rozstro ju  gospodarczego, bez
robocia, jakiego św iat nie zaznał, i powsze
chnej nędzy. W ygórow ane pobory nie m ają 
w praw dzie tego znaczenia dla obniżenia k rez 
tów  w łasnych, jakie im przypisuje drm ago- 
g ja , w skazując na nie jako na główną przy
czynę zam ykania w arsztatów  pracy i reduk 
oji, natom iast daleko w iększą szkodę w yrzą
dzają  pod względem moralnym i socjalnym , 
bo  działają prowokująco i są źródłem niena
wiści społecznej. D latego szczególnie w imię 
moralności wygórowane w ynagrodzenia w in
ny być ograniczane”.
P rz y p o m in a  d a le j „ r o lo m u ” don iesien ie  

je d n eg o  z pism , ja k o b y  d y re k to rz y  p ew n e 
go  k o n c e rn u  ś lą sk ieg o  m ieli sofcie z lik w id o 

w ać za  koszta, p o d ró ży  w  c iągu  jed n eg o  ro 
k u  n a s tę p u ją c e  -h o re n d a lu e  sum y: i je d en  
800 ty s ię c y , d ru g i 2 m iijo n y  25Ó ty s ięc y , 
a  in n i d w aj p od ję li rzek o m o  za  9 ciodńio- 
w y  p o b y t w  B erlin ie  70.000 m k. n iem iec
k ich . W iad o m o ść  tę  p rz e d ru k o w a ła  u rzęd o 
w a „G azeta. P o lsk a ” . K o n ce rn  te n  n ie  w y
p ła c a  częs to  za ro b k ó w  ro b o tn ik o m  i p ra c o 
w n ikom  u m y sło w y m  i k o rz y s ta  z szerok ie j 
po m o cy  f in an so w e j rząd u . ..P o lo n ia” d o m a
g a  się  p rze p ro w ad z en ia  śledztw a- w  te j skan 
d a liczn ej sp raw ie , d o w o d ząc  s łu szn ie :

„Jeżeli wiadomości te  okażą się praw dą, 
w tedy  rząd -powinien w yciągnąć wszelkie 
konsekw encje w s tosunku  do tego koncernu.

'  Gdyby zaś wiadomości te  m iały być nie
praw dą. w tedy prokurator po,winien owe 
dzienniki pociągnąć do odpowiedzialności, a 
sądy powinny je  jak  najsurow iej ukarać.

Albowiem w t.yin w ypadku czyn- tych 
.dzienników rów nałby się zbrodni za truw a
nia studni. G runt górnośląski jest jak  m ina 
pro-cbu. D latego ta  spraw a powinna być 
czemtprodzej zbadana i w yjnśniona”.
O pinja pub liczna  z ca łą  uw agą, śledzić 

będzie  d a lszy  p rzeb ieg  te j n ie s ły c h an e j n a 
w et. jak  na n asze  s to su n k i, sp raw y .

Zasadnicze sprzeczności.
P rzed  trze m a  m iesiącam i c e n tra ln y  k o 

mitet. partji- k o m u n is ty c z n e j - -  p rzypom ina  
„ R o b o tn ik ” — w y d a ł odezw ę, w  k tó re j 
m ożna b y ło  p rz e c z y ta ć , m iedzy  innem i, co 
n a s tę p u je :

..Żądamy praw a sam ookreślenia E k ra n y  
Zachodniej. Białorusi Zachodniej, Pom orza 

"■ i Górnego śląska , aż do oderw ania sic od 
P aństw a Polsk igo”.
T e ra z  p o ró w n a jm y  te  słow a z tem . co 

m ów ił o P om orzu  p. H udek , n ac ze ln y  re 
d a k to r  p rasy  sow ieck ie j, p rze b y w a jąc y  ob e
cnie w  K rak o w ie . S p rzeczność ty c h  dw óch 
ośw iadczeń  je s t nie ty lk o  zasad n icza , ale 
w p ro s t sk a n d a liczn a , bo  przecież p. R a d e k  
je s t filarem  p a r tj i  k o m u n is ty cz n e j.

i y  P raga, 5 lipca, -
P ierwsze la ta  po podziale Kląska cieszyń- 

odbiły się dotkliwie n a  całokształcie 
spraw  polskich w  Czechosłowacji. W ojna, cza
sy plebiscytow e i nieszczęsna decyzja Rady 
Am basadorów w Paryżu  załam ały żywiołowy 
rozmach ż y d a  narodow ego na Kląsku, w yw o
łu jąc wśród ludności polskiej zrozumiałe przy
gnębienie i b rak  zapału do dalszej pracy. Po 
pierwszym w strząsie lud polski dostosowuje 
się z konieczności do zmienionych warunków  
i podejm uje na nowo dzieło odrodzenia n a ro 
dowego i politycznego. Obóz polski w ykazuje 
z czasem coraz w iększą konsolidację i coraz 
śmielej podejm uje narzuconą mu w alkę o byt, 
w alkę, k tó ra  w  rezu ltatach  swoich przynosi 
mu św iadom ość jego tężyzny i niespożytej 
siły.

K oroną tej żmudnej i w ytężonej p racy  jest 
założenie w  r. 1929 stałego K om itetu Między
party jnego, skupiającego w  sobie reprezent-an 
tów  trzech polskich stronnictw  w Czechosło
w acji, .a więc Związku Ś ląskich Katolików, 
S tronnictw a Ludowego i Polskiej Socjalistycz
nej P a rtji Robotniczej. K om itet s je s t niejako 
naczelną insty tucją polityczną i jego utw orze
nie to  jak b y  wzniesienie ostatn iej baszty, sil
nej fortecy obronnej.

Z chwilą, g-dy K om itet M iędzypartyjny roz
począł sw oją działalność, nastąpiła w stosun
kach politycznych ludności polskiej w  Czecho
słowacji daleko idąca zm iana na lepsze. W o
bec każdej now ow ytw orzonej sytuacji politycz
nej K om itet zajmuje wspólne stanow isko, in
formując za pośrednictw em  prasy społeczeń
stwo. jak  należy odnosić się do danej kwestji. 
W alki party jne u sta ły  całkowicie. Jedność, 
która- n as ta ła  wśród mniejszości polskiej, impo 
nuje n iety lko w' kraju, lecz i zagranicą. Komi
te t jest dob.it.nem .świadectwem wielkiego wy
robienia politycznego mniejszości polskiej

w Czechosłowacji, .k tóra przedewszy.stldem kie 
ruje się dobrem ogólno-narodowcm.

Skutki zgodnej w spółpracy nio dały  długo 
na siebie czekać, Pierwszym wielkim suk-ce- ■> 
sem to uzyskanie przy w yborach do parlam en
tu praskiego, zam iast jednego dotychczasowe
go. 2 m andatów  poselskich.

Również i osta tn ie w ybory do- gńiin w yka
zują, znaczny przyrost ■ m ahdatów ^łpó łsk ieh . 
Liczba ich wzrosła nietylko na wsi’, Tecz i po 
m iastach. Polacy niety lko utrzym ali dotych
czasowy stan  posiadania, lecz naw et go znacz 
nic, powiększyli. Jedność i w spółpraca w obozie 
polskim przyniosła- również piękne owoce i na 
polu szkolnictwa. Liczba dzieci w  szkołach poi 
skieh w zrasta, św iadczą o tem w yniki wpisów 
szkolnych z ostatnich trzech lat.

K om itet M iędzypartyjny, n a  k tórego czele 
stoi obecnie poseł dr. Buzek. jrwt glównóm źró
dłem sukcesów, jakie m niejszość polska w Cze
chosłowacji odniosła w  ciągu ostatnich łat. 
Nic więc dziwnego, że społeczeństwo polskie 
do instytucji tej odnosi się z wielkiem uzna
niem. * C. A.

W alka  o K ła jpedę.
Przed kilku dniami organ hitlerow ski .,V{fl- 

k isclier Reobaoh,ter" w ystąpił z szeregiem a rty 
kułów , w których stw ierdza, żo K łajpeda od 
500 la t należała do Niemiec i musi powrócić; 
do Rzeszy. Pól urzędowa .J,io tuvos A idas” - od
pow iada w bardzo ostrym  tonie n a  to artykuły , 
pisząc, że Litwa- jest. nastro jona w stosunku do 
Niemiec pokojowo, lecz jeżeli. Niemcy będą się 
mieszały do K łajpedy, k tó ra  je s t nierozerw alną 
częścią L itw y, to  L itw a potrafi odeprzeć każdy 
a tak  zaborczy.

“  —  "5SB

Od soboty, dnia 15 b. m. w kinoteatrze „ S Z T U K A 64
Frapująca nowość bieżącego sezonu! — Doskonały film o roistrzowskiem napięciu!

f Arcydzieło o porywającej akąłi emocji i -wra
żenia, pełne aktualnych walorów treścio
wych! — Fascynująca intryga! — Fenome
nalna gra! — Zdumiewająca pomysłowość 
u jęc ia ! — Dramat żony dwóch m ężó w !

W rolach głównych asv i gwiazdy ekranu Ameryki: V . H e m m i n g  — R .  B e l l a m y  — 
A. K irld an c l — M a rjn  A iba ł w. i. — Bogata klasa ekspresji dramatycznej!
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J im  %jcwviflcA ^.eczpH#ci
Pielgrzymka młodzieży pomorskiej 

0 do Piekar.
Z okazji 259-lecia zwycięstwa, k ró la  'Jana 

m  Sobieskiego pod' W iedniem  i rlla upam iętnie
n ia  pobytu jego w  P iekarach , urządzają śląskie 
Związki Młodzieży Polskiej w czasie od 11—20 
sierpnia br. dw a zloty młodzieży, n a  k tóre za
p raszają  SMP całej Polski.

Zlot, druchen odbędzie się w czasie 11— 13 
sierpnia, br. W  zlocie tym  weźmie udział w ięk
sza w ycieczka K atolickiego Związku Młodzieży 
Polskiej Żeńskiej diecezji chełm ińskiej. W y
cieczka w yruszy dnia 7 sierpnia z Torunia, 
zwiedzi .po drodze Częstochowę, K raków , W ie
liczkę, a  następnie weźmie udział w uroczysto
ściach zlotow ych w Piekarach. Uczestnikom 
Zlotu przysługuje zniżka kolejow a 81% , po 
k tó rą  zwracają, się poszczególne Stow arzysze
n ia  do Pow. K om endantów  W. K. i P. W., po
wołując się na rozkaz M. S. W ojsk (Pańsrw. 
Urząd W .- F. i P. W. nr. sprawa 253-1/wyszk.) 
plan obozów letnich na rok 1933 zaopatrzenie 
część 2/V  punkt, 4).

Po program  i bliższe wskazówki należy się 
zwrócić do K at. Związku Młodzieży Żeńskiej 
Pelplin. (KAP.)

Kolonja dzieci robotniczych w Tropśu.
Zarząd Okręgowy Cli. Z. Z. zorganizował 

odrębne Stow arzyszenie „R adość D ziecka” , m a
jące na celu w ysyłanie corocznie dzieci robot
ników na. okres w akacyjny. J a k  w la tach  u- 
biegłych tak  i w  tym roku w yjechało 56 dzie
ci n a  kolonje. W  niedzielę 16 łipea odwiedzi- 
K kolcu ję prezes Zarządu Okr. Ch. Z. Z. Dyr. 
H enryk Pachoński, prez. ..Radość D ziecka” inż.

Adelm an i prezes Związku T ram w ajarzy X. 
Dyląg. W  pięknej okolicy nad Dunajcem mieści 
się kol om ja w dwóch zabudowaniach. Dzieci 56, 
kierow niczka p. Śliwińska oprowadza przyby
łych po salach i pawilonie, wszędzie wzorowy 

• porządek. W łaśnie w tym  dniu je st odpust ku 
c.jci św. świerarida, apostola, k tó ry  jeszcze w 
czasach Bolesława Chrobrego krzewił W iarę 
Św. Dzieci pod kierownictwem  wychowawczyni 
p. Chudobiauki i Buczkówmy u dają  się do lasu, 
w  k tórym  mieści się kaplica Świętego. N iedłu
go przybyw a procesja z ks. prob. Piesiem, któ
ry  odpraw ia Mszę św. Dzieci śpiew ają przez 
ca łe  nabożeństw o. Po południu przybyw ają do 
kolonji goście. Dzieci urządzają przedstaw ienie, 

śpiew ają, deklam ują, tańczą. W ynik bardzo 
łym patyczny , św iadczący o pracy kierowniczek 
to też liczne oklaski obecnych daw ały w yraz 
uznania. Dyr. Pachoński podziękował Zarządo
wi kolonji jak  i p. M iklasińskiemu, skarbnikow i 
za pracę, Ks. prob. Piesiowi zaś za serdeczną 
opiekę, jakiej dzieci od niego doznają.

Kolejka napowietrzna przez Wisłę
w W arszaw ie.

D o w ładz w  W arszaw ie  w p ły n ęła  oferta 
•przedsiębiorcy, k tó ry  zam ierza  u ruchom ić k o 
le jk ę ’ n ap o w ie trzn ą  pom iędzy b rzegam i W i
sły. Na b rzeg u  w arszaw skim  i p rask im  m ia
łyby  być ustaw ione dw a w ielk ie  slupy beto
now e w' postaci w ież. P asażerow ie w siad a
lib y  do koszyków  i w  ten  sposób odbyw ali 
podróż nad  n u rtem  rzeki. Im preza  nosi cha
ra k te r  rozryw kow y, je d n ak  wr saimej rzeczy 
tego rodzaju  k o m un ikac ja  m ogłaby m ieć d la  
m ieszkańców  nie ty lko  a trak cy jn e  a le  i p ra k 
tyczne znaczenie.

Ohydne morderstwo rabunkowe na Slfsku
W e wsi Ochojec pod K atow icam i popełnio

no straszliwe m orderstw o n a  osobie 78-letniej 
staruszki J .  Kubistowej. Zbrodnię spostrzegł 
syn W iktor, k tó ry  rano  wszedł do pokoju Ku- 
bistowej. Na.-łóżku leżały  uduszone zwłoki jego 
m atki, p rzykry te  siennikiem, p ierzyną i po
duszkam i. Pokój był gruntow nie splądrowany. 
M orderstwo było dokonane celem rabunku. Po
licja wszczęła energiczne śledztwo. Zbrodnia 
w yw ołała w strząsające wrażenie w  okolicy.

Książę Nitry Prybina.
W alka o tron.

OD Z jubileuszem nitrzańskiego chramu, zwią
zane je s t ściśle imię księcia Pribiny (Priwiny). 
Gdzie dziś w  N itrze stolica, biskupia,, taro 
przód jedenastu  wiekami, siedzibę m iał s ło 
w acki O ta i s tą d  w ykonyw ał zwierzchnią, w ła
dzę mad poddanym i.

K iedy sąsiedni pan Morawy Mojmir I. n a 
jechał N itrzańskie i księcia, zwyciężył, Pribina, 
us-zedł n a  dw ór niemiekiego króla Ludw ika 
do R atyzbony (Regensburg). Ohrysf janizm tu 
poznany, pociągnął go  i książę z rąk  Adaira- 
ma, solncgrodzkiego arcybiskupa, przyjął 
chrzest w  kościele św. M arcina w  Traism auer 
nad Dunajem, a nowemu wyznawcy Chrystusa, 
król Ludw ik pomógł clo odzyskania księstw a.

Tribina, postanow ił upowszednić ku lt je 
dnego Boga w ewojej ziemi. Na. zam ku w Ni
trze  w ystaw ił pierwszy w Słowiańszczyżnie ko 
ściół i dał mu za patrona św, Emerama, k tó 
rego relikwie z R atyzbony otrzym ał. Chrzci
ciela swego A dalram a uprosił, aby mu k o 
ściół poświęcił. Z orszakiem licznym i okaza
łym, jak  przystało n a  dostojnika, kościelnego 
i równocześnie wielmożę świeckiego, przybył do 
N itry i z uroczystością poświęcenia kościoła, 
połączył udzielenie chrztu rodzinie księcia i 
przedmiejszym z jego poddanych. P rzyjaźń łą 
czyła Pribinę z Adalramem aż do śmierci 
areyhit-kuipa (836). Gdy stracił przyjaciela, 
s trac ił i oparcie w Niemczech.

Nie w yjaśnione, z jakiej przyczyny Rat- 
bod, Iktóry ongiś u ła tw ił Pribinia, przyjęcie 
przez Ludw ika, teraz sojusznikiem sta ł się 
Mojmirowym. Mojmir znowu Morawian przeciw 
Nitrze powiódł i zwycięsko, jak  poprzednio. 
P rib ina uszedł z rodziną i najwierniejszym i 
wdół Dunaju do Bułgarów, k tórzy  naówczas 
na ziemiach m adziarskich siedzieli, w Budzi-

spndziewa.nie zawiodło, Musiał sam o sobie po
myśleć.

Przepraw ił się przez Sawę. i podążył do 
niem ieckiego księcia hrabiego Badacha. Za. jego 
wstawiennictw em  odzyskał przychylność Bat- 
hoda, a  ci dw aj poplecznicy, polecili go lasce 
kościelnej. Z ręki królew skiej dostał ped rządy 
swoje sta rą rzym ską prowincję Pamnonię (mię
dzy Drawą a. Dunajem'), gdzie ludność była. sło
wiańska. i nowy książę mógł się z n ią  łatwo 
porozumieć. Tu postanowi! się umocnić, a pierw 
szym czynem ku  utrw aleniu się było zbudowa
nie siedziby w grcrlzie warownym.

Na wysepce Błotnego jeziora, zbudował 
czw orogranuy gród z cegjpł i kam ienia, no w ę
glach przydał mu wieże okrągłe i nazwał sie
dzibę nową B latncgrad (niem. Mooshurg). A by’ 
•nie nad pustkowiem panować, zwabił osadni
ków , (niewątpliwie przyszli tu i dawni jego 
Nitrzanie. Ja k o  książę chrześcijański i z laski 
chrześcijańskiego kró la moc dzierżący, stara ł 
się żywo o ku lt religijny. Gród swój ozdobił 
św iątynią, k tó rą  mu A dalram ów  następca, po
święcił w- r 850. Patronką, chramu została 
Matka. Boża. P ostaw ił później kościoły św. Ha- 
drjanowi, -Janowi Chrzcicielowi... podobno aż 
10 domów- bożych w ystawił, dokładnie jednak 
i stanowczo, h istorycy stw ierdzają trzy, prze- 
zpń założone, a  to  hłotnogrodzki, pięciokościel- 
ny  i ptujski.

Mając przychylność solnogTodzkiego arcybi
skupa Luipram a. wzmocnił życzliwość królew 
ską dla, siebie i uzyskał dziedzictwo d la  siebie 
i potom ków w Panonji. Wzmógłszy się w siły 
prawdopodobnie m yślał o odzyskaniu Nitry. 
Lecz Morawianie zbyt pilnie pilnowali gwej zdo
byczy. Życiorys wspomina, że P ribine zabili

działek rano do Moskwy. L o ‘nik zdecydował 
się wyruszyć w drogę, ni im" uic pomyślnych ko
m unikatów  meteorologicznych, k tóre przepo
w iadają mu burzę w połowie drogi do stolicy 
Bolszewji. -v

W iley Post w ylądow ał w M oskwie n godz. 
14.20 w edług  czasu m oskiew skiego.

Entuzjazm we Włoszech;
po szczęśliwym locie eskadry.

W iadomość o szczęśliwym przelocie przez 
A tlan tyk  eskadry gen. Balbo została w Rzy. 
mie i w całych W łoszech przyjęta z niezwy
kłym entuzjazmem. Ogromne głośniki, ustawio
ne w centralnych punktach m iasta ogłosiły 
tłumom ludności rzym skiej wiadomość o do
konanym  przelocie, p rzy ję tą przez zgrom adzo
ne tłum y oklaskam i, okrzykam i na. cześć Mus- 
soliniego. generała Balbo i lotnictwa włoskiego. 
Również w  lokalach publicznych zgołowano na 
wieść o wylądowaniu eskadry po drugiej stro
nie A tlantyku m anifestacje radości \ wznoszo
no huczne okrzyki na cześć lotników włoskich. 
Pochody faszystów  w Rzymie i w innych mia
stach przeciągały przez główniejsze ulice, śpie
w ając hym ny faszystowskie. Aeroplany, k tóre 
nisko szybowały nad miastem rozrzucały stosy 
ulotek, opiewających wyczyn lotnictw a wło. 

skiego.

szynie i Peszcie, swe silno osady mieli. Nudzie- Morawianie. W ładztwo nad Panonią objął po 
ja  pomocy bidgarskiej zawiodła go, więc po- nim syn jego Kocel, znany z hk-torji Cyrylo- 
szedł dalej, do  księstw a R atim ira nad  S3wrę, M etodyjskiej, i M.
k tó ry  w łaśnie z Niemcami się  ani aga}. I tu  *■».......................
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ZW OLNIENIE ROCZNIKA 1910. W  m in i
s te rs tw ie  sp raw  w ojskow ych przygotow any 
je s t rozkaz zw oln ien ia roczn ika 1910 form a- 
cyj b ro n i piechoty’. Szeregow i tego rocznika 
zw oln ien i b ę d ą  z pu łków  w- ok resie  od 10 
do 15 w rześn ia  br.

.MJR OWOC MA ŚRUT W PŁUCACH. Na 
oddziale rentgenologicznym  kliniki uniw ersyte
ckiej we Lwowie dokona.no prześwietlenia ma
jo ra  Owoca, k tóry  został zraniony w czasie 
zamachu w Brzozowie, kiedy został zabity Sf. 
Chudzik. Prześwńe,tlenia, w ykazują, że w po
lach płucnych są dwa śruty , a. w tkance pod
skórnej również dwa. To jednak  nie zagraża, 
zdrowiu pacjenta.

POŻAR FABRYKI W  BIAŁYMSTOKU. W  
czasie burzy, k tó ra  przeciągnęła, w nocy z nie
dzieli na poniedziałek nad  Białym stokiem , od 
pioruna, wybuchł pożar w  fabryce Silbermana. 
Mimo natychm iastow ej akcji ratunkow ej kilku 
oddziałów straży  ogniowej, pożar zniszczył 
dział maszynowy. S tra ty  bardzo znaczne. F a
bryka zatrudniała  na dwie zmiany 200 robot
ników. - ~'TM

MIĘDZYNARODOWE W YKŁADY AK.ADE 
MICKIE W  GDYNI. W  niedzielę odbyła, się w 
Państw . Szkole Morskiej w Gdyni uroczysta 
inauguracja letnich w ykładów  akadem ickich. 
U roczystość poprzedziła m sza św., odpraw iona 
przez ks. biskupa Okoniewskiego w  kaplicy  
szkolnej.

SEKW E5TRATOR DEFRAUDANTEM. W 
urzędzie skarbowym  w Karw olinie kolo Lubli
n a  sekw estra to r J. Makowski zdefraudował o- 
feoło dwa. t.ysia.ce złotych, k tó re  zakopał w o- 
gTodzie. Gdy zauw ażył, że władzo w padły na 
trop, usiłow ał zibiec, został jodnak aresztow any.

STRAŻ GRANICZNA ZMIENIA BARWY, 
Mimo kryzysu, co jakiś czas w coraz to n o 
wej gałęzi służby państwowej zmienia się m un
dury. Obecnie planow ana je st zmiana, m undu
rów s traży  granicznej. D otychczas były  one 
ciemno zielone, teraz będą koloru khaki, jak  
w w ojsku.

MAKABRYCZNA GLINIANKA W PRUSZ
KOW IE. W  ubiegły czw artek u tonę ła  w je*l- 
nej z glinianek w Pruszkow ie koło W arszawy 
nikomu nieznana m łoda kobieta, k tó ra  fam się 
kąpała.. W  piątek ciało jej w ypłynęło na po 
w ierzełm ię wody. N ikt jednak  nie zatroszczy! 
się o wydobycie zwłok. Skandal ten trwa. d a 
lej, jak  donoszą w arszaw skie dzienniki. Nad 
rlinianką, s to ją  tłum y w yrostków , ktÓTe przy
patru ją  się pływ ającem u trupowi w stanie roz
kładu.

Z  okazji światowej wy
stawy w Chicago

Prxy namawianiu pojedyncsyeh 
egsem planty „Głosu Narodu* 
naleiy  równaeseśnle nadesłać 
25 gr. za każdy numer dzien
nika i opłatę paeztową 10 gr, 

od egzemplarza

ukazały się w Stanach Zjednoczonych pam iąt
kowe znaczki pocztowe.

Z  c o fe jfo  św im tia .
Post w Moskwie.

Ja k  donoszą i  K rólewca, am erykański lo t
nik transa+lantycki Post w ystartow ał w pomie-

ZGON HR. LANCKOROŃSKIEGO. W Wio, 
dniu zmarł w wieku la t 85 hr. K arol Brzezio- 
LanckoToński były  wysoki ochmistrz na dwo- 
rze cesarza Franciszka Józefa dziedziczny czło
nek austrjackiej Izby Panów i rady  Państw a, 
doktór praw  honoris causa uniw ersytetów  k ra
kow skiego i berlińskiego.

KSIĄŻKI NA INDEKSIE. Kongregacja Świę 
tego Ofiejum potępiła i wniosła na indeks ksią
żek zakazanych dzieła kongresu historji chrze
ścijaństw a, ogłoszone z okazji jubileuszu Al
freda Loisy pod dyrekcją profesora Couchoud, 
oraz dzieła K arola Guignebert. Potępione zosta
ły również prace G uigneberta z zakresu k ry ty 
ki religijnej. (KAP.)

ZAMKNIĘCIE 268 KOŚCIOŁÓW W  SO
W IETACH. Za okres czasu od 1-go stycznia 
do 30-go czerw ca b. r. zamknięto w- Rosji so
wieckiej dalszych 268 św iątyń chrześcijańskich. 
Znaczną ilość z pośród powyższych kościołów 
zamieniono n a  ośrodki propagandy  bezbożni- 
czej. (KAP.)

SPIS LUDNOŚCI ZIEM PODBIEGUNO
WYCH. Z Moskwy donoszą, że władzo sowiec
kie postanow iły przeprow adzić pierwszą reje
strac ję  ludności koczujących plemion na podbie 
gunowych obszarach ZSSR. Specjalna ekspedy
cja sowieckiego urzędu statystycznego odbyła 
już prace przygotow awcze w prowincjach pół
nocnych’.

EMI5ARJUSZKA STALINA ZAMORDOWA
NA W  TURKIESTANIE. W Taszkiencie k o 
m unista K ułagin zastrzelił kierowniczkę tam tej
szego ruchu kom unistycznego Kaw ecką. Mord 
■ten wywoła! w Moskwie zaniepokojenie, ponie
waż Kawecka, została w ysiana z M o sk w y  do 
T aszkientu  w  specjalnej misji celem przepro
wadzenia czystki. Zaznaczyć należy, że T u r
k iestan  był w ostatnim  czasie widownią k rw a
wych rozruchów, gdyż m iejscow a ludność w y 
stępuje przeciw  rządowi centralnem u w Mo
skwie.

PODPALIŁ 125 ZABUDOWAŃ. Policja, k ry
minalna, w Szczecinie aresztow ała niejakiego 
Fedhmera, k tó ry  podpalił w ciągu 2 lat. 125 za
budowań, w artości zgórą 1 miljona m arek. Pod
palacz zeznał, że widok ognia spraw ia mu szcze 
gólną przyjem ność i dodał n a  sw ą obronę, iż 
przez swe postępow anie dostarcza bezrobotnym  
pracy przy odbudowńe pogorzelców.

SKUTKI NAJECHANIA NA SLUP Z PRZE
WODNIKAMI ELEKTR . Na szosie pod Gliwi
cami samochód ciężarowy, w iozący orkiestrę 
narodowo-so-cjalistycznego oddziału szturm owe
go z Opola najechał na słup z przewodnikami 
o wysokiem  napięciu. Wóz rozbił się doszczęt
nie. 4-rech szturm owców poniosło śmierć na 
miejscu, 5-ciu je s t ciężko rannych, a 12 lżSj. 
K ierowca wozu popełnił samobójstwo.

Od soboty, 1 hm. w kinoteatrze „a P  O  Ł  Ł
R u m o r !  D o w c ip !  Ś m ie c h !  S a t y r a !  W e s o ło ś ć !  — Najświetniejszy film sezonu pro-

przepiękna, arcywesoła kom eda, o cudow-
■ a f i S D l f  R s l  f l i n l r t n i n P /  ne> wystawie, pełna pikantnych awanturek 

h u i  U U U I H U I Ł  j pi-y.ekomicz.nych momentów! W roli gł:
Jedyny najznakomitszy ko- w swojej najświeższej, i nie’
mik ekranu, król humoru w  * 8 1 9 4 1 1  .E J ia .f i  wątpliwie najlepszej dotych*
czatowej kreacji, która jest. afirmacją jego żywiołowego talentu o znakomitej skali. Zdumie
wająca pomysłowość. Fenomenalne kawały. Niepowstrzymane salwy śmiechu. Czaru jąca atmo

sfera beztroski i radości wprowadzi widza w przemiły nastrój, 
run n n i - n i m i r ' i " p » » r T i ~ i i r i H B T n r i r T T r i | | i w i | i B | | i t i ) i | i M — m — B — i ^ M I I H

dulce,ji czes
kiej p. t.
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kmimTmfrn*, ,,GŁOS NARODU11 z dnia 18-go lipca, i'933 t .

Przysłowia pomorskie na lipiec.
W w ydaw nictw ach In sty tu tu  B ałtyckiego w 

Toruniu wyszła ciekaw a praca Dr. Bożeny Stel- 
m achow skiej „Rok obrzędowy na Pom orzu” 
(Str. 271), która pow stała z 500 odpowiedzi z 
całego Pom orza n a  ankietę , zaw ierającą 151 
p y tań  o zwyczajach ludow ych związanych zs 
św iętam i, okresam i czai?u i zajęciami. Podkre
ślam y w ydatną pomoc w ładz świeckich i koś
cielnych w zaleceniu ank iety  i sumienne a licz
ne odpowiedzi od ta k  wielu odpow iadających. 
Słusznie au to rka um ieściła w pracy imienny 
spis swoich „w spółpracow ników 11. L ite ra tu ra  
dotychczasow a przedm iotu została wzorowo 
om ówiona i w yzyskana.

Zam iast spraw ozdania podajem y kilka p rzy 
słów, zwdązarych z dniami lipcowemi:

2. Deszcz na Nawiedzenie Panny
potrw a pewnie do Zuzanny — 
Nawiedzenie Matki Boskiej, 
więc się chylą, przed Nią kioski.

Ta Matka Boska m a też imiona: Jagodna lub 
L ipska (w oda ze studni w Lipach m a w tym 

Mniu moc uzdrowieńczą).
y

13. Św. M ałgorzata je s t tu  patronką brukwi, 
w jej dniu sadzą brukiew ną rozsadę,
Św. M ałgorzata w chlebuś bogata 
Św. M ałgorzata pierw sza żniwiarka. '

25 i 26, św. Anna i Jakób  żyją n a  Pomorzu 
w  przysłowiach:
,Łed św ięty A nki są zenme wieezore

i p łeranki” —
N a św. Jakób  chmury,
Będą. śniegu fury  —
P arno  —  n a  Jaikóba.
P rzyda  się n a  Gody szuba —
Ne św ięty  Jakób  
chleba nie kup 
Z y ta  usiecz 
chleba upiecz —

Płe św iątym  Jakóbie 
K łeżdy w  grophu skrobie —

P o św. Jakób ie  i
T o i jabłuszko się zdłubie —

Jak ib k o w y  ugorek i M arcinkowe żytko 
N a k a ta  wszystko. —

N a św. Ja k ó b a  byw a rachuba,
K to  był pilny, zbiór m a silny —

29. N a ’św. M artę
Drzwi cały tydzień  u stodoły o tw arte — 
Św. M arta wodzi głód do czarta —
N a św. P rokopa 
Szykuj plony do snopa.

Miesiąc lipiec —  lubi przypiec 
I  o sta tek  m ąki wypiec. —4 

K to  latem  w  chłodzie, i 
Ten zimą w  głocTzie. —

W bieżącym  roku „przekropnym '1 Pomorze 
daje nam  w różbę n a  la to  następne:

Jak' roz pado, a  roz płegłeda,
To n a  dredzi rok bądze dobro jagleda. •

D ziś  i co d z ie n n ie
9 9 WANDA ! f

w tea trze  św ietlnym

Nowe wielkie arcydzieło filmowe potne niezwykłej tajemniczości. — Film z życia ludzi, któ-
i t m  uśmiechnęła sie fortuna.

Dramat miłości, ibrodni 
i szczęścia. — W rolach 
g łó w n ych : PrzepięknaTajemnica zamku Poriock

ELISSA LANDI i 100 procentow y WIKTOR MAC LAGLEN.
Pieniądze, które zrodziły zbrodnię i zabiły miłość. — Film len pełen n ebywałego napięcia 

trzyma widza w bezustannym napięciu od pierwszej do ostatniej chwili.

P onadto w  program ie najnow szy tygodnik  Foxa.
Początek seansów o g. 5, 7 i 9.10 w niedzielę i święta o g. 3 popoł. — ' .eny zniżone.

Z w o S n ien i z w ie z ie n ia  s o w ie c k ie g o

F  I S H A R M O N J E
SZKOLNE

JtlmHfY
(Nagość 1 m 

fl.52 bi 
wyiskaić 1.12 i  
i skrawowi 
sittiff su ryk

p o  z n i ż a n e ]  c e n i *  I ł ,  C 5 0 .—  
poleca Skład fo rtap iaaśw

WŁAD.  B O L O N S K I
K R A K Ó W ,  RYNEK GŁ. 34.

ftucte rvifdarvnicxif
„M OJE PISEM K O 1 NR. 29, tygodnik obraz

kow y d la dzieci zaw iera następującą treść: E. 
Zielińskiego „A K ubuś c a  bębenku gra..."’, M. 
Ruyno-Arctowej: „Zielony szaleniec11, ..Przygo
d a  polskich dzieci nad morzem Śró f.iemnom1’, 
..Tajem nice autom atów ” , racijo dzieciom i mło
dzieży, kom unikat harcerski. Z kraju  i ze św ia
ta . oraz ..Mało Pisem ko1- z treścią: ..Lustro , 
..Deszczyk”, „Niem a W ilków ” . W esoły kącik, 
Ulubieniec z Afryki. Adres adm inistracji: No
w y Świat 35, księgarnia M. A reta, W arszawa.

inżynierowie angielscy n a  dworcu w Berlinie. W  środku (z kapehu-zem w ręce) inżynier TiiOin 
ton, przeciw którem u głównie skierow any był a k t oskarżania.

Na plażach belgijskie**

P r iy  zmianie adre»n pro»Imy 
r. P renum eratorów  o łaskaw e 
idanle dotychczasowego ad-

r « n .

Ostenda, w lipcu.
K to zajechał do Ostendy, ten znalazł się 

jakgdyby  w m atem atycznem  centrum  wybrze
ża belgijskiego, k tóre n a  całej swojej rozcią
głości od granicy  francuskiej do granicy Do - 
lenderskiej, liczy około 80 kilom etrów. O sten
da leży pośrodku, a  w prawo i w lewo od niej 
ciągnie się wzdłuż całego w ybrzeża sznur więk 
szych i mniejszych plaż i kąpielisk, droższych 
i tańszych, dostosowanych do różnych gustów 
i kieszeni. _

Sam a Ostenda, k tó ra  dziś jeszcze, jak  on
gi za sw ych dobrych czasów, ty tu łu je  się „kró 
Iową plaż11, straciła dużo ze swego blasku i 
rozgłosu. Olbrzymie palace!y hotelowe, wszel
kie „Im periaPe14, „ lioyabe11, „Ś aso y e1-, etc., 
ciągnące eię nieprzerw anym  sznurem ” aż do 
M ariakerke, nie m ają już dzisiaj tej publiczno
ści, tych nababów ze w szystkich krańców  
św iata, k tórzy  w wielkim sezonie zostawiali 
grube tysiące, przegrane na wyścigach, przy 
baccaracie w kasynie, w dziesiątkach innych 
lokali rozrywkow ych, obliczonych na gości te 
go typu.

Tempi passati! K ryzys zdetronizował k ró 
low ą plaż. Je j miejsce zajęły plaże mniejsze, 
bardziej dem okratyczne, tańsze, a zarazem 
piękniejsze, bo później rozbudowane. Do ta 
kich plaż, i to cieszących >?ię dużą sym patią i 
popularnością wśrócl turystów  zagranicznych, 
nałoży Knoc, La Fanne, W enduyne, Coq s/M. 
i t. d. Do najsym patyczniejszych z plaż b e l
gijskich należy Zoute-Knocke, względnie n i -  
■dawno rozbudowane, posiadające piaszczystą 
plażę, długości o— 6 km., obram ow aną wąso- 
kieini diunami, ciągnącemi się aż ku granicy 
holenderskiej. Prześliczne stylowo wille i pen
sjonaty  o typie angielskich eo ttage ow wyra 
sta ją  grupami wzdłuż same,i plaży, jak  n wnież 
wśród zielonych i ukwieconych diun. /.ou.e 
cieszy He szczególna sy ie }cif ją i fickwc-ncją 
Anglików ze sfer zamożnych, k tórzy zalozyJ 
tu ta j w łasny klub, oraz wydzierżawili obszer
ne tereny dki gry w golfa.

Jak  w Zouto przeważa i dominuje angiel
ski, tak  w La P an nę ,  na przeciwległym k rań 
cu, o 3 kim. w prostej linji od granicy f ran 
cuskiej. tuż pod bokiem widocznej golom o- 
kicm Dunkierki! dominuje francuski: tu ta j jest 
bodaj więcej gości Francuzów niż Belgów. 
Cale wybrzeże belgijskie można objechać "  cia 
gu niespełna 2 godzin: estetyczne pociągi elek
tryczno łączą Knocke z Ostendą, a- starom odny 
..sam ow arek” parow y dymi i kopci jeszcze na 
linji O stenda— La ranne .

Plaże belgijskie są stosunkowo niedrogie. I 
tańsze od francuskich, gdyż poczynając od 20

franków dziennie (około 7 złotyelO, można 
mieć pokój z utrzym aniem  w każdym prawie 
hotelu i pensjonacie, przystosowanym  do prze
ciętnych w ym agań kulturalnego turysty .

Życie w La Fanne np. płynie według u s ta 
lonego szablonu: po rannym  odpływie, gdy
m orze uciekło i cofnęło się z piasku o 1 i pól 
do 2 kilom etrów  wgląb cala ..ludność'’ różno
barw na i różnojęzyczna w ylęga na plażę i wę
druje, gilzie oczy i nogi poniosą. Horyzont o! 
brzymi: n a  lewo widnieją na niebie, mglisto 
kontury  zabudowań i mola Dunkierki, na pra
wo wybrzeże zatacza lekki luk, n sk ra ju  k tó 
rego zarysow uje się białą plam ą Coxyde i 
Oost-Duinkerke. małe plaże lokalne.

W ytraw niejsi pływ acy zapuszczają sie, da
lej ku morzu i kapią się już teraz. O pierw
szej rozm aite w dźwięku i tonacji gongi hote
lowe zwołują kąpieloweów na obiad. O czw ar
tej mniej w ięcej kończy się siesta  poobiednia 
i znów cytrynow o-bialy piasek zakw ita wazyst- 
kiemi koloram i strojów , pyjani, trykotów , ku r
tek. Uwijają się wśród grup tam i sam sprze
daw cy słodyczy „arabsk ich11, dywanów „per
skich11 i t. p. egzotycznych produktów , nacho
dzących nietylo z Arnbji czy Persji, ile z fa
bryk belgijskich lub francuskich.

K to lubi rozrywki bardziej em ocjonujące, 
może pojechać do pobliskiego Malo-les-Cains 
już po francuskiej stronie i zasiąść w kasynie 
do stołów  gry; ru letka wypłoszy jak nic k il
kadziesiąt czy k ilkaset franków z kieszeni. 
P rzejazd przez granicę francuską nie w y m a g a  
tu żadnych wiz i przepustek, formalności ogra
niczają się tylko do rewizji celnej, k tóra odby
wa sie w ten sposóib. że w szystkich przyby
łych pociągiem przepuszczają przez m ałą poeze 
kalnię. przy drzwiach k tó rej stoi celnik fran
cuski i zadaje stereotypow e pytanie: ..Czy jest 
co do oeimiia11?

Wieczorem, gdy św iatła rozbłysną na dv- 
dzn i w kaw iarniach, gdy m uzyka gra fox-
trn tty  i tanga, liczne pary spieszą do Cafe
Royal na dancing, aby zakończyć w ten spo
sób dzień, k tó ry  ju tro  rozpocznie się i skończy 
tak samo jak  dzisiaj. M. C.

Taniej niż za cenę
BILETU II. KLASY
mażemy podróżować 

SAMOLOTAMI P. L. L. „LOT11

Sport.
W kilku słowach...

—  Podczas pływ ackich m istrzostw  Śląska, 
rozegranych w  uh. niedzielę w K atowicach, u- 
zyskano k ilka doskonałych wyników. M. in.
świetnie dysponow any K arliczek pobił rekord 
Polski na 100 m. naw znak, osiągając czas 1 
mm. 14.8 sck. czyli o 6 sek. lepszy od daw ne
go rekordu, oraz sztafeta E. K. S. ustanow iła 
nowy rekord Polski w sztafecie 3x100 m. s ty 
lem zmiennym w czasie 3 min. 57 sek.

—  W Mysłowicach odbyły się m iędzynaro
dowo zawody m otocyklowe, przyczcm rozegra
no toż torowe m istrzostw a Polski. Bieg o tw ar
ty  dla w szystkich maszyn w kntcgorji A. wy
grał Jugosłowianin Ereger, a w biegu narodów 
słowiańskich na maszynach ,,d irt-track” zwy
ciężył Jugosłowianin y erty cz . Wreszcie w bie
gu maszyn sportow ych o puhar „S tadjonn11 z  
Mysłowic pierwsze miejsce zajął Langner z w ar
szawskiej „Legji” . - ‘i •

—  W Królewskiej Hucie odbyły się lekkoa
tletyczne m istrzostw a Polski w konkurencji 
zań, k tóre jednak nic przymu/Ty żadnych w y
bitniejszych wyników: W  ogulucj.. punktacji
pierwsze miejsce zajęły lekkontlotki ,.Stadjo- 
nu11 (Król. Ilu ta), osiągając 158 punktów , 2) 
A7.S. (W arszawa) 82 pkt., 3) „Pogoń” (Kato
wice) 48 pkt.

—  P iłkarskie mistrzostwo klasy A. okręg.-t 
łódzkiego zdobyła drużyna Turystów , bijąc 
...Makkabi'1 w stos. 5:0. Na drugiein miejscu w 
tabeli znajduje siąśb K. S. Do k lasy  B. spadają 
dwie, drużyny żydowskie: ,d iakonii” i ,Mak- 
kabi-b

—  Zawody decydująco o pilkarskiem  mi
strzostw ie W arszawy w ygrała e.v-Iigowa ,,Po- 
lon ja-1 bijać „Skrę" (mistrz podokregu robot
niczego) iv stos. 2:0. Dzięki temu zwycięstwu 
,J 'o lo n ja‘! walczyć będzie o wejście do Ligi.

—  W poniedziałek, <ln. 17 Inn. wyjechał z 
Poznania do Sztokholmu nasz znakom ity lek- 
koafletn, m istrz świata w rzucie kulą. Zygmunt 
Heljasz, celem wzięcia udziału w m iędzynaro
dowych zawodach lekkoatletycznych, k tóre od
kę lą się w dn. 10 do 22 brn. w Sztokholmie.

—  P iłkarska drużyna polska z Rumnnji 
„Polonja” (Czerniowce) bawiła onegdaj w S ta 
nisławowie i rozegrała mecz z tam tejszą ,,Re- 
w erą1’. przegryw ając w  stos. 2:0.

—  W W iedniu bawili ostatnio lekkoatleci 
z A rgentyny, którv,y_jv walce z Ausfrjakam i u- 
zyskali nast. wyniki: -100 m. —  L utti 10.8 sek., 
200 m. —  Lutti 21.8 sek.. 3.000 m. —  01iva 
9 min. ()2.6 sck. i tyczka —  Pojainewieh 380 
cm.

—  IW ogólno-polskie regaty  odbyły się. na 
jeziorze W itobelskiem  pod Stęszewem (20 km. 
o j  Poznania) z udziałem 12 klubów 7, Pozna
nia, W arszaw y, Bydgoszczy^ j Kalisza. Roze
grano 1.5 biegów, z których aż 8 wygrało W ar 
szawskie Tow. W ioślarskie. Główny bieg óse
mek. w którym  Hartow ały ‘ najlepsze obsady 
polskie, w ygrało jednak  niespodziewanie Byd
goskie Tow. W ioślarskie, dystansując w arszaw 
ski AZS.

—  Z przystani krakow skiego A. Z. S. w y
ruszy ła onegdaj osada wioślarska, k tóra weź
mie udział w  spływie „Przez Polskę do m orza11, 
zorganizowanym przez Ligę Morską.

-s#c-

• Tabela ligowa.
W ubiegłą niedzielę zakończone zostały roz

gryw ki grupowe o m istrzostw o Ligi. Pierwsze 
miejsce w- grapie zachodniej zdobyła niespo
dziewanie Cracovia, spychając Tiuch na drugie 
miejsce, dzięki lepszemu stosunkow i bramek. 
W isła zajęła trzecie miejsce. W  grupie wscho
dniej króluje Pogoń przed Legją. trzecie zaś 
miejsce przypadło w udziale L. K. S. PO zwy
cięstwie nad 22 pp. w Siedlcach.

D rużyny te  zakw alifikow ały się p rzez  t<ł 
do finałowych rozgrywek o m istrzostwo, o sp a 

dek z Ligi natom iast w a lc z y ć  będą: z grapy 
zachodniej: G arbarnia, W arta  i P o d g ó r z e , a  z 
wschodniej: Czarni. W a r s z a w ia n k a  i 22 pp.

O stateczna tabela ligow a przedstaw ia się zatem 
n a s tę p u ją c o :

G rupa zachodnia :  1) C racovia  —  14 p. stos. 
bram ek 22:12. 2) Ruch —  14 p. st. br. 23:13, 3) 
W isła —  1 2  p. st. br. 23:12, 4) G arbarnia — 
12 p. st. br. 1 G:1 S, 5) W arta  — 6 p. st, br. 
1.5— 16, 6) Podgórze  — 2 p. st, br. 7— 35. Gru- 
pa w schodnia ;  P og o ń  —  1 5  p. st. br. 19:14, 
2) Legia —  12 p. st. br. 19:11, 3) L. K. S. —  
1 1  p. st. br. 15:9, 4) Czarni —  10 p. st, br. 
12:13. 5) W arszaw ianka —  9 p. st. br. 8:9, 6) 
22 p. p. —  3 p. st, br. 15— 29.

»— * 0 0 — —
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to  słychać
w  M r a k o m i c .

U' t  o r e k 18: św. Szymona z Lipnicy, "“ i 
Ś r o d a  19: św. W incentego a Taulo.
Ś r o d a  19: wschód słońca o godz. 4.00, za

chód i o,.godz. 20.12.
iiKiixwr.;-------------

OSOBISTE. R edak to r naczelny ..Clpfu N a
rodu '1 p. A . Dziaczkowski powrócił z urlopu 
u spoczynkowego.

SKUTKI NIED ZIELN EJ BURZY. W cza
sie niedzielnej burzy n a  ul. S tarowiślnej .‘12 
odpadł kaw ałek rynny długości pół m etra o a  
chodnik, lecz na szczęście nie uderzył nikogo. 
Równocześnie n a  ul. Potockiego upadło drze
wo na jezdnię, k tóre wezwana s traż  pożarna 
usunęła. ^

KAIM ELE W W IŚLE. Celem  zapobieżenia 
w ypadkom  zatonięć w  czasie kąp ie li wo W i
śle, M agistrat m, K rakow a wyznaczył 11 
m iejsca na praw ym  brzegu i 1-uo na lewym , 
gdzie k ąp ie l jest dozw olona. Miejsca te ozna
czone są tablicam i o stosownych napisach. 
P onadto  na obszarach rzeki, przeznaczonych 
do kąp ie li zna jdu ją  się  w yznaczone p ływ a
kam i granice. K ąp ie li używać można w cza
sie od godz. S-inej do 21-szej i przy  sian ie  
w ody —250 na w odow skazie. um ieszczonym  
przy  drew nianym  nieście u wylotu ul. Mo
stow ej.

ODZNACZENIE PROF. KUMANJECKIE-
GO. W czoraj w południc dokonał p. wojewo 
da Kwaśniewski dekoracji kom andorją z gwiaz
dą orderu ..Polonia R estitu ta11 1'. minii-tra, prof. 
U. .T. dr. Kazimierza Kmnanieckicgo. D ekoracji 
dokonał p. wojewoda w klinice chirurgicznej 
U. J ., gdzie prof. Kum aniecki leży od kilku 
dni złożony chorobą.

W YCIECZKA KLERYKÓW  POLSKICH 
Z CZECHOSŁOWACJI. W środę. 19 hm. przy
będzie do K rakow a wycieczka, kleryków  pol- 
j-kich ze Śląska czechosłowackiego, zorganizo
w ana przez Opiekę Polską nad Rodakam i na 
Obczyźnie w Poznaniu. W ycieczka zabawi w 
K rakowie kilka dni. zwiedzi zabytki m iasta, a 
Jia czas pobytu zamieszka w Śląskiem ,3cmi'.'.a- 
rjum  Duchów nem.

ZMARŁ NAGLE w swein mieszkaniu wczo
ra j przedpołudniem Edward WołhnuŁt, ła t 55, 
profesor jednego z gimnazjów krakow skich.

ZŁODZIEJ SCHWYTANY NA KRADZIE
ŻY. W ub. niedzielę w nocy J. Ciepielowski, 
la t  25. m alarz pokojow y bez zajęcia wraz z 
drugim osobnikiem dostali do przez o>warte 
okno do mieszkania E. Zarzyckiego przy ul. 
Groinadzkipj 211. gdzie skradli garderobę. Cio- 
cielewski został przytrzym any na gorącym u- 
czynku kradzieży, zaś wspólnik jego zdołał 
■zbiec. W iększą część skradzionej garderoby ode 
brano i zwrócono poszkodowanem u.

1 KOMirNTKATY
'  RADA MIEJSCOWA STOW. PAŃ MIŁO

SIERDZIA św. 'Wincentego a Paulo w K rako- 
wie-jzawiadamia członków czynnych i w spiera
jących o nabożeństw ie ku czci św. W incentego 
a Paulo, k tó re  odbędzie sieć 19 hm. w środę, o 
godz. 8-ej w kościele Sióstr M iłosierdzia przy 
ml. W arszaw skiej 8. Potem  śniadanie dla ubo
gich.

ZW IEDZANIE KOŚCIOŁA ŚW. KAZIMIE
RZA (0 0 . REFORMATÓW), kaplicy Cud. b a 
na Jezusa  Miłosiernego, słynnych podziemi Te- 
■ormackich z g r o b e m  Świątobliwego W olickie
go oraz b o g a t e g o  -w pam iątki i zabytki kość. 
iw. Marka z grobem błog. Michała O odroyria, 
'dbędzio sie wo środę 19 łun. pod kier. dra 
T. Dobrzyckiego. Zbiórka o godz. 3.15 przed 
jo ś ć .  0 0 . Reform atów.

- 5 -
REPERTUAE TEATRfT SŁOWACKIEGO.

W torek: .F rau le in  D oktor1*.
Środa, 19. lipca w iccz.: ,.M arjusz“. P rem - 

era .
C zw artek. 20 lipca  wiecz.: „F rau le in

')okłor“. »
TEATR IM. J- SŁOWACKIEGO W KRYNICY.

W torek: „R om ans11 (z udziałem Ju ljusza 
Teterwy).

Ś roda. 19 lipca  wiecz.: ,.Tak — a n ie 
n acze j!“ G ościnnie w ystąpi M arjusz Ma- 
; ryński.

R E P E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W .
ŚW IT: T. ..Oraj cyganie’1 (Marta F.ggerth). 

tl. -P iekielny w yścig11 (Cilly Sulivan).
KINO W ANDA: T ajem nica Zam ku Por- 

ock. W  rolach gh F Jissa Łandi i W iktor 
Mac I.agłen .

APOLLO: W esoły k a ra w a n o m  (V lasta Bu-
jan). .

SZTUKA: W sidłach szaleńca.
UCIECHA: Żona z drugiej ręki (Jenno Har

ó w ).
PROMIEŃ: T aka s ło ik a  dziewczyna jak  tv  

(Anny Ondra)
ponadto ..Romans z porucznikiem '1.

ATLANTIC: Rom ans współczesnej panny.
ADR JA : „B iała trucizna11. W rolach gł. 

Ł tefan Ja ra cz  i Marjusz Msuszyński..

CAŁKOW ITA RESTAURACJA A RC YD ZIEŁA  WITA STWOSZA.

IV poniedzia łek  w godzinach rannych 
zdjęto w kościele M ariackim  rusztow anie, 
w zniesione przed p aru  m iesiącam i w zw ią
zku 7, d rug im  a zarazom  osłabi im elapeni 
p rac około odnow ienia w ielk iego ollarza. 
dzielą W iła Stwoszu. P ierw szym  ciupom re 
stau racji było. jak  w iadom o, odnow ienie 
osiem nastu  pól na skrzydłach ołtarza i gór
nej jego części, pozostała natom iast do od no 
wicmia głów na g rupa, lo jest scena zaśnięcia 
Najśw, Marji Panny , sk ładająca się ■/, 13 
figu r b lisko 3 m. wysokości każda, a ponad 
niem i g rupa V.'niel)(;wzięcia w olorzcniu 
Aniołów. O dnow ienie tej części o łtarza pole
gało rów nież na u-uiwaniii Wszelkich przc- 

j m alow ań późniejszych [ o d k n c iu  p ierw otne j 
polichroinji stw oszow skiej. W g łów nej gru- 
])io przew ażają złocenia, a parlje  kolorow e 
dotyczą tylko rąk. twarzy, nóg oraz podszow 
ki szal. Pol ich roni ja ta zachow ała się  do
skonale. 'W szystkie figury w ykonano sa 
z d rz e u a  lipow ego. a otrzym ały obecnie 
podstaw ę z m odrzen iu , aby uchronić k ra w ę 
dzie rzeźb od ew enluainycli uszkodzeń. Przy 
tej sposobności na podstaw ie starych ry sun 
ków  u.-kuleczniono m ałą  ko rek iu re  w u-ta- 
w ieniu  lignr. Po dnstatorzne.iu przeprow adzę 
n i u badań  przez specja listów  chem ików , za
mierzone. m jest u sku leczn ien ie  gazow ania 
rzeźby dla w ytęp ien ia korników , kiórych 
is tn ien ie  w d r z e c ie  zostało stw ierdzone.

t polichrom ow any, 
gazow anie dało po

może jednak  stanow ić

S praw a la w ym aga dłuższych i sk ru p u la t
nych prób, gdyż pod tym w zględem  szcze
gó ln ie  przy rzeźbach polichrom ow anych n ie
mal brak  jest doslatocznych dośw iadczeń. 
W ar tu zaznaczyć, że eksperym ent iego ro
dzaju przeprow adzono przed trzem a laty  
ip.rzy konserw acji w ielk iego ołtarza w ko 
ściele w K aefe rm ark  ped T.inzein O łtarz 
pochodzi z lej sam ej epoki, eo dzieło W ita 
Stwosza, jednak  n ie  jos,1 
.Przeprow adzone lam 
niyślny rezultat, n ie 
dostatecznej w skazów ki d la  analogicznych 
zam ierzeń w K rakow ie, gdyż tu ta j m am y do 
czynienia z poJichrom ju. W poniedzia łek  
w godzinach w ieczornych kom itet odnow ie
nia kościoła bada? w yniki restau racji w iel
kiego ołtarza w kościele M arjackim  przy 
św ietle  zainstalow anych tam  reflektorów .

Należy dodać, że w p lan ie  now ego gm a
chu Muzeum Narodow ego w K rakow ie, k tó 
rego budow a w krótce ma się rozpocząć p rze
w idziane jest u rządzen ie osobnej sali. p rze
znaczanej apecjaln ic dla dokonyw ania prac, 
zw iązanych z gazow aniem  przedm iotów  m u
zealnych. zagrożonych przez korn ika. Z po
śród metod konserw acyjnych, będących wy
nikiem  najnow szych badań, ta m eioda o k a
zała się. najsku teczn iejszą, a rów nocześnie 
d la  samych przedm iotów  nieszkodliw ą.

-oo-

K o śaó J  i kSasit©r 0 . 0 .  I s m a r d y n ć w  w e Lwowie.

Na przedzie figu ra  k u  czci błog. J a n a , w ystaw iona przez m iasto.

*

Kraków uprawia turystykę
DZIĘKI IMPREZOM WYCIECZKOWYM KRAK. D Y REK CJI K O LEJO W EJ.

Krakowianin wysiedziawszy Mą przez cały 
tydzień w biurze lub urzędzie, nic nudzi cię 
ju k  w wolny czas niedzielny. l e c z  w ybicia się 
ochoczo —  ho grunt, że tanio! —  w piękną wy 
cicczkę w bliższe i dalsze strony. Pociąg wy
cieczkowy zawozi go do jakiejś czarującej miej 
scowości; tu ta j znów czekają go mile. wyciecz
k i lokalne. Dzień niedzielny schodzi przyjem
nie i pożytecznie, gdyż przy sposobności po
znaje tu ry s ta  piękne zakątk i naszego kraju .

W ub. niedzielę zorganizowała K rak. Dy
rekcja, Kolejowa 2 wycieczki: pierwszą kete- 
jow o-kajakow ą do Muszyny i K rynicy, drugą 
pociąg dancing-bridż do Bystrej. Jadący  do Mu 
szyny i K rynicy przeżyli dzień silnych em ocji- 
Zwłaszcza- „M uszyniacy-1. i ulu ja ry  sic k a jak a
mi z Muszyny do Starego Sącza, zanotowali 
barw ne przeżycia. W ezbrany Poprad unosił z 
w ielką  chyżością drobno kajaki, a  w Piwnicz- 
nęj wywrócił sie. kajak , wiozący inż. Rzącę 
z żoną. W parę sckiMid później podobny los 
spotkał inny k a ja k .  Dzięki szybkiej pomocy 
w yratow ano pasażerów z niemiłej kąpieli.

D rugą partję  wycieczkowiczów, sp ływ ającą

SŁONCE: Hallo Raryż... Halło Berlin... re- 
żyscrji J . I>uviviera.

BAGATELA: Od czw artku 13 bm. arcywe- 
soła kom edja „Król p a s ty ’ (Gcorge Milion) i 
rcw ja: ...Tak chcesz, to mnie bierz11.

KINO DOMU ŻOŁNIERZA. Od 17 do 20 
b. ni.: „Nieznośna F ifi"; w gł. roli Colleeu 
Moore.

Dunajcem od Sącza do  Bogumiłowie, zlał rzę
sisty  deszcz.

Gdy turyści schronili się wreszcie do pocią
gu, rozszalała burza, połączona z gwałtowną 
ulewą. Opowiadając sobio wraKenia, wrócili w y 
cicozkowicze pełni humoru do Krakow a.

W yprawę zaś pociągiem  „dancing-bridż11 do 
B ystrej tuk  opisuje jeden z uczestników:

„Niedzielny poranek w sta ł z niepewną po 
godą. Mimo to pociąg wycieczkowy (danciag- 
bridż.) do B ystrej zaludnił się turystam i i tu
rystkam i. Paro m inut po godzinie 7-mej wyru- 
fżyliśm y przy dźwiękach dyskretnej muzyki ra  
dja. Od pierwszej chwili w ytw orzył .się wr prze
pełnionym  jiociągii m iły nastrój towarzyski. Po 
ciąg mijał, naw et często ignorow ał stacje, zdą
żając szybko do celu wycieczki. Już  w Bielsku 
w ysiadła część wycieczkowiczów', tułając się do 
pobliskiego Lasku Cygańskiego. W B ystrej roz 
dzieliło się tow arzystw o —  jedni zwiedzali 
uzdrowisko i sainafrnjnm. inni wybrali lepszą 
cząstkę: pospieszyli zaraz n a  szczyt Klimczo
ka, a  stam tąd przez Szczyrkę bardzo malowni
czą drogą do Bystrej. W reszcie mniej wprawni 
tu ryści udali się na zdobycie bliższych a, rów 
nie zachęcających gór. O godzinie 7-oj wieczo
rem cało tow arzystw o —  opaksie słońcem (po
goda była cały dzień prześliczna!) i osmalone 
wiatrem  górskim znalazło się znowu w pocią
gu na swoich m iejscach J  znowu muzyka, śpie
wy i tańce skracały drogę turystom  —  powrót 
do K rakow a, do dnia powszedniego, do pracy 
ciężkiej i trosk codziennych. Turyści pokrze-

G roź b a  wylewów w M a ł o p o l s c e  za c h .
Stan wód na Wi-to i jej dorzeczu zwłaszcza 

górskiem je -t w ysoki, jednak  ni*3 grożący bez- 
pośredniciń niebezpieczeństwem. W Krakowie i 
najbliższej okolicy, gdzie koryto  jest uregulo
wane, niebezpieczeństwa powodzi narazie nie
ma, natom iast w górze rzeki sytuacja jest po
ważniejsza.

Stan wody na Skawie pod W adowicami wy
nosił w dniu wczorajszym o godz. 7-cj rano 
114 cm. ponad ■stan normalny, o godz. 9-ej już 
tylko 100 cm. Sytuacja jednak jest poważna, 
gdyż do tej pory nie nadeszły jeszcze górskie 
wody. W powiecie wadowickim i krakowskim  
z powodu kilkunastogodzinnej ulewy, ja k a  m ia
ła miejsce w uh. niedzielę, w ystąpiły z brzegów 
drobniejsze dopływy Skawy i W isły, zalewając 
okoliczne pola i przeryw ając w  niektórych 
miejscach kom unikację kołową. Stan w ody na 
Wiśle pod Zatorem jeM cośkolwiek wv/«zy po
nad normalny, w Krakowie samym w ykazuje 
140 cm. ponad stan  normalny. Również Raba 
w ystąpiła vr niektórych punktach, nie wyrzą
dzając zresztą, szkód. Groźna sy tuacja jest na 
Dunajcu pod X. Sączem, gdźie od soboty po po
łudnia. woda stale przybiera, w ykazując w  so
botę wieczorem ponad stan norm alny 118 cmi 
w niedzielę rano 152. w  niedzielę w południe 
107, wieczorem 170, w poniedziałek rano 193.

Zmiany po m ie s z c z e ń  są dó w krakowskich
•Tak się dowiadujemy, w związku ze zniesie

niem Sądu Grodzkiego w K rakow ie na Podgó
rzu i opróżnieniem dzięki tenm dużego łud y n - 
ku przy ul. Czarnieckiego, nastąpią pewne prze 
sunięcia w  rozlokowaniu sądów krakow skich, 
n iektóre 7. nich o daleko idących konsekwen
cjach. Przcdcwszystkiem  więc oddziały cywilne 
■Sądu Grodzkiego będą pomieszczone w budyn
ku isądowym przy ul. św. .Tana. natom iast cały 
Sąd K arny  Grodzki zostaje przeniesiony na 

Podgórze. Tam także przeniesiony będzie z ul. 
Lubelskiej Sąd P racy. Dodać należy wreszcie, 
że i P rokuratu ra , m ieszcząca się w gmachu 
obok kościoła św. P io tra, przeniesie swe biura 
do daw nego budynku In.kwizytorji W olnego 
Miasta K rakow a n a  rogu ul. Senackiej i Kano
niczej. Gmach sądowy przy ul. Kanoniczej 15 
będzie siedzibą całego W ydziału Śledczego. Pro 
jektow ane zm iany budzą żywe zainteresowanie
1 kom entarze zwłaszcza w  sferach adwokackich,

R enaty  kajakowe w Krakowie .
W najbliższą sobotę i niedziele, t. j. 22 i 23 

lim. organizuje k rak . Dyrekcja kolejow a nową 
ciekaw ą imprezę. Urządza mianowicie zjazd do 
K rakow a po cenach popularnych na pierwsze 
regaty  kajakow e o m istrzostwo Polski 1933 r. 
Cena przejazdu tam  i zpowrotem wynosi: z 
B ielska zł. 5.50, z Cieszyna 7.50. z Gorlic r .90, 
7, K atow ic 4.90. z K rynicy 11.00. 7.  Muszyny 
11.20, z N. Sącza 9.30. z Oświęcimia 3.90., z 
Rzeszowa 8.30, z Tarnow a 4.70. z Zakopane
go 8.50.

Zakupiony bilet kolejow y upraw nia do jed
norazowego przejazdu dowolnym pociągiem 0- 
robowym w HT-ciej klasie tam 5 zpowrotem 
w dniu 22 wzgl. 2.3 lipca br. Uczestnicy zjazdu 
zakupują, równocześnie bilet wistępu n a  Regaty 
K ajakow e w oemie 75 groszy od osoby.

Inform acyj udzielają i sprzedają bilety ko
lejowe. oraz b ilety  w stępu na R egaty  K ajako
we: P. B. P. „Orbis” we w szystkich wymienio
nych miejscowościach'. Ilość biletów ograniczo
na. %

Program : W  sobotę 22 bm. o godz. 14-fe.j
— przedbiegi. W niedzielę 23 bm. o godz. 13 tej
—  początek  zawodów. Meta biegów przy Mo- 
-'C.ie Dębnickim.

W  ten sposób m ieszkańcy prowincji m ają 
dobrą sposobność odbycia taniej podróży do 
K rakow a, zwiedzenia miasta, odwiedzenia kre
wnych i znajomych, oraz zobaczenia ciekawych 
zawodów kajakow ych na Wiśle.

Niezwykła  a w a n tu ra  na ul .  P a s t e r s k ie j .
Ul. "Pasterska stała sio ub. niedzieli widow

nią wielkiej aw antury , k tórą w yw ołali: 2l-Jetni 
Kaz. Dziewoński i Śt. Struzik, robotnik, obaj 
zamieszkali przy ul. Pasterskiej. Dziewoński 
był podchm ielony i wszczął bójkę ze swym są
siadem. Struzikiem. Gdy burda, zaczęła przy
bierać niebezpieczny obrót, a  Dziewoński za
brał sie do noża. przeciwnik jego um knął n a  
ulice. T u ta j żądni sensacji przechodnie i sąsia
dzi przyłączyli się do bójki i podzielili się n a
2 walczące obozy, k tóre napró/.no s ta ra ł się po
godzić jeden 7. policjantów. A w anturnicy w a ł
czyli zaciekle i wner zwrócili się przeciw in 
terweniującem u policjantowi. Dziewoński n a 

w et wbiegł do mieszkania, p o rw a ł s to te k  i r z u c ił 
nim w p r z o d o w n ik a  pciieii. Na, szczęście poli
cjant uchylił sie i doznał ty lko lekkiego u ^ '  
rżenia. Awantura została zlikwidowaną przez 
przybyłych kare tką  szeregowych P. P.. przy- 
czem znitmunano Bt. S truzika i .1. P ijała lako 
najbardziej aw anturujących sie. Dziewoński zdo 
lał '/Ańee: 7.a nim wszczęto poszukiwania.

pieni i wzmocnieni na duchu i ciele nie uważali 
nawet, że w tej powrotnej drodze tow arzyszy
ła im ulewa, błyskaw ice i grom y11.



Reklama polityczna a interes.£ l ? € x e  ć M j p e d a r c m .

N ad m iar inżynierów m ie r n i cz yc h .
Inżyn ierow ie  m iern iczy  podejm u ją  akcję 

3ia te re n ie  m in is te rs tw  o w prow adzenie da- 
leko idących  ograniczeń w szkolnictw ie w o
bec dużej nadp rodukcji sil w tym zawodzie. 
W  k ra ju  je s t obecnie b lisko 2.000 m ie rn i
czych, 7, k tórych za tru d n ien ie  m a tylko 1.500 
osób. W obec istn ie jącego  nadm iaru  kw alifi
kow anych m ierniczych o raz z uw agi na to, 
że jeszcze w ciągu 3-ch lat najbliższych przy
będzie zo szkól średn ich  i po litechnik  eonaj- 
najm uic j 300 absolw entów , m ierniczy w no
szą o w ydanie zakazu jakk ichko lw iek  egza
m inów  d la eksternów , niezw łoczne przystą
p ien ie  do zw ijania w szystkich średnich  szkól 
m ierniczych i ogran iczen ie  w ydziałów  po li
technik  do w ypuszczania rocznic najwyżej 
60-tn absolw entów .

P rzy uw zględnien iu  łych postu latów  do
p iero  po 15-tn latach dałoby się przy-toso. 
wać liczbę m ierniczych do stanu, jakiego wy
m aga bieg p rac reform y rolnej.

Stan zbóż,  sadów i rynku owocowego.
W ciągu ostatnich 20 dni stan w szystkich 

7/bóż znacznie się polepszył, stan zaś ziemnia
ków bez zm iany. Na polepszenie się s tan u  za
siewów w płynęła duża ilość Opadów oraz zna
czne ocieplenie.

Na podstaw ie 1.211 sprawozdań korespon
dentów  Gbiwn. Urz. S tatysf. stan  sadów w 
czerwcu przudsfawial sio następująco: Jab ło 
nie obiecują zbiór obfity w 11% , średni —  
51 % . slaby —  35% , grusze obfity —  1 9 ? ^  
średni — 52%, slaby —  29% , śliwy: obfity 
8 % , średni — 12%, slaby — 50% ; wiśnie: 
obfity —  18% . średni —  11% , slaby —  11%. 
Należy wiec spodziewać sio lepszego urodzaju 
jabłek i gruszek, gorszego zaś śliwek i wiśni. 
Korespondenci donoszą o pojawieniu się szko
dników na drzewach owocowych, mianowicie 
mszyc i gąsieuic.

Na ukończeniu je st obecnie sezon na cze
reśnie. Urodzaj niezbyt duży a ceny niskie 
w skutek konkurencji truskaw ek, w yjątkow o w 
tym  roku tanich. Porzeczki zarówno białe, jak 
i czerwone obrodziły w roku bież. bardzo do
brze. Ceny wynoszą od 40— 50 gr. za kg. W 
uh. tygodniu pojawiły się w sprzedaży pierw
sze maliny. Narazie kilogram  malin kosztuje 
80— 1.50 zł., spodziew ana jest jednak poważ
niejsza redukcja  cen. Za 2— 3 tygodni oczeki
w ać należy w handlu ukazania sio pierwszych 
gruszek.

Spodziewany je s t duży urodzaj w zakresie 
tego artykułu* w związku z czem ceny będą łu
ckie. Co do jabłek, narazie nic konkretnego 
nic da się powiedzieć o ich urodzaju. Zależy 
to głównie od pogody. W każdym  razie jabłek 
za dulżo na rynku nic będzie, wobec togo, iż 
wiele jabłoni u nas niem a z powodu zm arznię
cia ich w czasie pam iętnej ostrej zimy na prze
łomie 1028-9. 'Wspomnieć należy nakonicc o 
artykule, k tórego zapotrzebowanie wciąż rośnie 
1j. rabarbarze, na k tó ry  sezon już skończył snę, 
będąc w hr. bardzo pom yślny przy dużym za
potrzebowaniu. Zwykle rabarbar tnie sic raz 
do roku, w >br. w niektórych miejscowościach 
w yrósł cm na p lan tacjach  tak  pomyślnie, że 
można go było ciąć dw ukrotnie. W obec opóź
nienia ogólnego sezonu: owocowego ceny r a 
barbaru u trzym ały  się na poziomie zeszłorocz
nym, mimo togo. iż p lan tacje w niektórych 
m iejscowościach by ły  parokrotnie większo niż 
w- roku ubiegłym.

Spadek eksportu żyta z Polski.
W bieżącym mjęsiącu spadł znacznie eks

p o rt żyta z Polski i prawdopodobnie nie prze 
k roczy  20 tys. ton, wobec 40.656 ton w czer
wcu i 25.537 ton w m aju b. r. Ceny na rynkach 
zagranicznych są niskie od 13 do 13 i pół 
z ło tego za 100 kg. Pochodzi do tego premja 
eksportow a po 6 złotych od 100 kg.

Generalny atak na płace w Zagłębiu
Jak  donoszą z Zagórza w Zagłębiu Dąbrow- 

skiem. zarząd tam tejszej kopalni ..Moi-tuncr” . 
k tóra zatrudnia zaledwie kilkudziesięciu ludzi, 
oświadczył robotnikom , że z dniem 15 hm. ob
niża nłaee n 15 proc. O obniżce plac przez za
rząd kopalni donoszą również z Gołonoga. Jak  
w idać, jest to generalna obniżka, k tórą prze
m ysłowcy chcą zastoso-wać we wszystkich ko
palniach Zagłębia.

Pogłoski o złagodzeniu ograniczeń 
paszportowych.

W kolach gospodarczych krążą pogłoski, że 
w krótce sprawa paszportów  zagranicznych ma 
ulec rewizji. .Mianowicie okazało się. że w dzi
siejszych czasach w yjazdy zagranicę są. rzad
kie nic tyle w skutek ograniczeń paszportowych, 
ile. wobec braku pieniędzy. W yjeżdżają ty lk o ’ 
osoby, k tóre muszą w yjechać ezyto ze wzglę
dów handlowych ezy-też rodzinnych. W każ
dym razie ograniczenia stosow ane obecnie w y
wołują nieprzychylne stanow isko władz innych 
krajów, k tóre nie udzielają zezwoleń na wy*

Ogólną uwagę zwraca fakt, że mimo bojko
tu im portu tow arów niemieckich i licznych na
pisów w sklepach żydowskich w rodzaju ..Nie 
sprowadzam y towarów z Niemiec". —  przecież 
według oficjalnych zestawień handlu zagranicz
nego Polski z poszczególnymi krajam i —  Niem
cy zajmują, w imporcie naszym nadal czołowe 
miejsce tak . jak  zajmowali go w roku ubiegłym.

WT okresie styczeń—maj bież roku, a więc 
w okresie jak  rozgorzała w ałka żydów z h itle
ryzmem. przywóz towarów niemieckich do Pol
ski przedstaw ia! w artość 62.164 tysięcy zł. i 
stanowił 20.1 % całego przywozu do Polski 
IV tym samym okresie roku ubiegłego przywie
ziono do Polski z Niemiec tow aru na sumę 
75.308 tysięcy zł., co stanow iło 20.8?{, ogólne
go im portu. Zaznaczył się więc wprawdzie pe
wien spadek w cyfrach bezwzględnych, wy Tłu
maczony zresztą leni, ż? w cgćlc import w tym : 
roku je -t m niejszy thv 1932 w okresie od ■ :ę ez- 
liia do maja 361.661 tys. z!., w 19:53 — 3O9.S40 
tys. zł.) —  niemniej jednak procentowo, w sto
sunku do innych krajów  im port z Nfcmicr ni© 
uległ prawie żadnej zmianie, wynosząc 20.1% 
gdy w roku ub. 20.8%.

Ukazuje się wiec. że jeśli idzie o Polskę, 
bojkot, proklam owany przez żydów nim ylko 
nie zepchnął importu niemieckiego z czołowego

jazd do Polski turystom  swoim przez wzgląd 
na zasadę wzajemności.

Jak  tw ierdzą, paszporty nic będą Obniżone 
w cenie. N atom iast m ają być zniesione ograni
czenia w sprawie wydawania paszportów , ogra
niczenia stosow ane naw et wobec petentów , 
k tórzy  chcieliby zapłacić pełną wysoką sumę za 
paszport. Ponadto  ma być przywrócono Izbom 
gospodarczem  prawo kontroli i kwalifikowania 
wyjazdu w celach handlowych.

Ilość spółek akcyjnych w Polsce.
W edług  oficjalnych danych, ilość spó łek  

akcyjnych, czynnych w całej Polsce wynosi 
1 .411. Ich kap ita ł zakładow y wynosi 3 m il
ia rd y  zł. K apitał zagran iczny  re p re z e n to w a 
ny w 470-ciu spółkach w yraża się  sum ą 
1.670 mil jonów.

Które reklamy wolne od podatku?
M inisterstwo Komunikacji w ydało rozporzą

dzenie, mocą którego zostały zwolnione od po
d a tk u  na rzecz Funduszu Drogowego te  rek la
m y przydrożne, k tó re  są. umieszczone na budyń 
kr,cli, będących w łasnością danych firm. .,

— ----■ ■*>— —

P remiowan e  k s ią ż e c z k i  o s z c z ę d n o ś c io w e
W dniu 15 brn. wylosowano 

książeczki P. TŃ. 0.
I oszczędnościowo
! 3. 917 6.232 7.157 9.570 10.273 10.591
'17.321 17.929 18.512 25.103 25.003
26.115 
31.185 
4-3.075

miejsca ale nie zmniejszył .jego procentowego 
udziału w ogólnym przywozie do Polski —  co 
byłoby połączone dla Polski % pewną, realną 
korzyścią. Przyczynę tego zjaw iska tłum aczy w 
..Gazecie Warszaw skiej" pos. R ybarski:

..Powszechnie wiadomo, żc reprezentacje 
różnych firm handlowych i przemysłowych nie
mieckich w Polsce są przeważnie, w niektórych 
działach naw et wyłącznic, w rękach żydow 
skich. Możnaby przytoczyć szereg nazw isk ży
dów. k tórzy na zastępstw ie interesów  niemiec
kich dorobili się fortun. Gdy rozpoczął się boj
kot, można było oczekiwać, że ci agenci żydzi 
m anifestacyjnie zrzekną, się sw oich’ przedsta
wicielstw i w len sposób, bardzo skuteczny, 
utrudnią w Polsce zbyt towarów niemieckich. 
Ryłby to środek bardzo skuteczny, d a lly  na
tychm iastow e wyniki. Jednakże bo jkot bojko
tem, a interes interesem. Nie dychać o łych 
rezygnacjach, handel idzie dalej. Żydowscy a- 
genci wolą czekać, eo będzie dalej, nie chcą 
z.nw aó utrw alonych stosunków. A rzecz bardzo 
ciekawa, że także i niemieckie firmy, nawet 
nie będące w rękach żydowskich, nie zmieniły 
swoich rrprezen tacyj w Polsce, posługują d ę  
nadal żydami-’.

Ja k  widać — reklama polityczna upraw ia
na je b  swoją drogą, a interes —  swoja.

G o l a r  B-22 —  S*28-
K raków . PAT. Chybi© 12.—. 4 proc. 

skonw ert. O bligacje b. B anku K rajow ego 
32.—, Poza g ie łdą : Jaw orzno  110.—, 5 proc. 
pożyczka kouw ersy jna 43.75. d o la r 6.22— 
6.28, Londyn 29.70. 30.— ; Szw ajcar ja  127.80, 
173.25. B erlin  211.50. 213.50.

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA.
W arszaw a 17 lipca. Dewizy: Belgja 121.85. 

125.16, 124.54; H olandja (361.35. 361.20),
362.-20, 360.-10. Londyn 29.85, 30.01, 29.71; No
w y Jo rk  6.23. 6.27. 6.19; Nowy Jo rk  te legra
ficznie 6.24, 6.2S, 6.20: Paryż 35.04. 35.13,
51.95: P raga 26.54. 26.60. 26.48; Sztokholm 
154.35, 135.10. 133.60: Szw ajearja 173.05,
173.1,8. 172.62; W iochy 47.4. 47.68. 47.22: Ber
lin nieoficjalnie 213.10. — Tendencja niejedno
lita.

KURSY OBLI GACY J.
Akcje: Bank Polski 82—84 —  Cukier 19 — 

19.30 —  Lilpop 12 —  Starachow ice 10.50 — 
l 10.60 — Kijowski 16. — Tendencja niejedno

lita.
Pożyczki: 3%  budowlana 38.50 —  4% in

w estycyjna 102.50 — 1% seryjna 110 —  5% 
k on w ersyjna -11 — I-i % dolarow a 61.50—■

e iE Ł D A  W  ZU1YC3W .
Zurych. PAT. Paryż, 20.23, L ondyn 17.23, 

N. Jo rk  3.59, B elgja 72.10, (Włochy 27.32*/* 
Hi-s.zpan.ja 43.15, H o land ja  208.65, B erlin  
123.25, W iedeń 72.83, no ty  53.— Stokholtn  
89.— ; Oslo 86.60. K openhaga 77.—, P ra g a  
15.32. W arszaw a 57.65, B iałogród 7-00, A te
ny 2.97, K onstan tynopol 2.48, B ukareszt 
3.OS, H elsingfocs 7.62.

Kurs  dobrych  gospodyń .
Dziesięciomiesięczny kurs w Ludowej Żeńskie] 

Szkole Rolniczej w Bachowicach
rozpoczyna się 15 września. Celem Szkoły je st 
uświadam ianie obywateli-kie i przygotow anie 

dziew czyny w iejskiej do postępowego prow a
dzenia gospodarstw a własnego. Szkoła dąży  do 
P g o  celu przez odpowiednie wychowanie i u- 
dziekanie nauki teoretycznej i pfaktyczuejl P o
za przedmiotami ogóbiokszfałrącem i w ykłady 
obejm ują: rolnic!wo, hodowle, ogrodnictwo i 

pszczelnie!wo, gotow anie, krój, szycie i roboty 
ręczne. Przyjm uje się kandydatki po skończo
nym 15-lym roku życia. Uczennice m ieszkają 
w szkole, naukę pobierają bezpłatnie, a. za cał
kow ite utrzym anie p łacą  25 zł. miesięcznie. 
Córki niezamożnych gospodarzy mogą. się sta - 
rań o stypendjum  w Zar adzić Szkoły lub w 
swoich powiatach. Pierwszeństwo w przyjęciu 
m ają córki gospodarzy, któro po skończonej 
nauce w racają im gospodarstw o własne. —  Po

dania należy wnosić bezzwłocznie do Zarządu 
Szkoły w Lachowicach p. Spytkowice k. Z a t o 

ry . pow. W adowice. Do podania dołączyć uâ - 
leży ostatnie, świadectwo szkolne i świadectwo 
moralności oraz 5 zł. wpisowego, k tóre się 

zwraca w razie nieprzyjęci;: kandydatki- —  Na. 
żądanie Zarząd Szkoły udziela bliższych infor- 
maeyj.

(Radio.
Pragrawy staeyj radiowych.
Środa, dn ia 19 lipca 1933 r.

K raków  (312.8). G. 11.50 P rogram  n a  dz. 
bież.; 11.57 Sygnał czasu, h e jn a ł z W ieży 
M arj.; 12.05 P łyty ; 12.25 P rzeg ląd  P ra sy  
i kom . m eteor, z W arsz.; 12.35 P ły ty ; 12.55 
Dz. południow y 7. W arsz.; 15.00 P ły ty ; około 
13.23 Kom. góspod. 7. W arsz.; 15.45 T ran sm i
sja  z W arsz; 17.13 T ransm isja  ze L w ow a; 
.17.10 T ransm isjo  z W arszaw y i C iechocinka; 
18.33 T ransm isja  z W ilna ; 19.05 Rozmaitości, 
kom. oraz p łyty; 19.35 P rogram  n a  dz. n as t.; 
19.10 T ransm isjo  z W arsz.; 20.40 P łyty ; 20.50 
Dz. wiccz. z W arsz.; 21.00 K rak . w iadom ości 
bież; 21.10 T ran sm isja  z W arsz.; 22.00 P ły ty ; 
22.15 T ran sm isje  z W arsz. i C iechocinka.

Lw ów  (380.7). G. 13.35 Z agadki muzycz
ne d la  dzieci; 17.15 R ecital śp iew aczy; 21.00 
A kcja „R adjo  — dzieciom ” ; 22.00 S krzynka 
program ow a.

W arszaw a (1411,8). G. 7.00 Sygnał czasu 
i p ieśń  K iedy  ran n e  w sta ją  zorze” ; 7.05 
G im nastyka; 7.20 M uzyka ludow a (p ły ty );
7.25 Dz. p o ran n y ; 7.30 P ły ty ; 7.25 C hw ilka 
G ospodarstw a D om ow ego; 7.55 P rogram  n a  
dz bież.; 11.57 Sygnał czasu, h e jn a ł z K ra 
kow a; 12.05 M uzyka sym foniczna (p ły ty );
12.25 P rzeg ląd  P rasy ; 12.35 P ły ty ; 12.55 Dz. 
p o łu d n io w y ; 14.55 P ły ty ; 15.05 W iadom ości 
b ieżące ; 15.10 Kom. Inst. E kspo rt.; 15.15 
P łyty ; 15.45 S krzynka PKO.; 16.00 K oncert 
po p u la rny ; 17.00 Odczyt „Z a k ręg iem  po lar- 

,nym “ ; 17.55 R ecital śp iew aczy; 17.40 F elje - 
ton; 17.55 D. c. k o n ce rtu ; 18.15 Odczyt „ P ły 
w an ie  — fundam en t tu rystyk i w odnej i sp o r
tów w odnych"; 18.35 R ecital śp iew aczy; 
19.05 P ły ty ; 19.20 R ozm aitości; 19.35 P ro 
gram na dz. n ast.; 19.40 „P laton  o g im nasty
ce”, fragni. z „W iosny  G reck ie j” ; 20.00 Mu
zyka jazzow a; 20.40 P łyty ; 20.50 „S krzynka 
pocztow a ro ln icza” ; 21.10 K oncert w okalny ; 
22.00 Odczyt w  jęz. now ogreckim  p. t. „P o l
ski po rt G dynia” ; 22.15 M uzyka g reck a  
z p ły t; 22.25 W iadom . spo rt.; 22.35 Kom. m e
teor. i kom . policyjny; 22.40 Muzyka tan .

K atow ice (108.7). G. 19.10 P o g ad an k a  
z działu „G ospodyni Ś ląska” ; 23.00 Skrzynka! 
pocztow a w  języku  francuskim .

Celem  w e ę e le m u tie  nakładu  
prosim y e jak  aajryehlejsze u re 
gulow anie preaam eraty

Spłata zaległych podatków— w naturze
Zaległości można spłacać zbożem, drzewem, węglem i płodami rolnemu. — Fundusz pracy

w trudnościach finansowych.

IV Dzienniku Urzędowym .Min. Skarbu Nr. 
19 z dnia 10 lipca 1933 ukazała się instrukcja 
w sprawie sposobu przyjm owania świadczeń 
w naturze przewidzianych w ustaw ie o F un 
duszu P racy , —  na spłatę niektórych zaległo
ści podatków.

świadczeniam i w naturze spłacane mogą 
I być w zasadzie zaległości podatkow e, pow stałe 
przed dniem 1 października 1951 z ty tu łu  pań 
stwowyeh podatków : gruntow ego, dochodow e
go, m ajątkowego, spadkow ego i od darowizn.

Z całego szeregu powiatów  —  jak  warszaw  
ski. błoński, pułtuski, lwow>ki i innych — 
mogą, być przyjm owane zaległości pow stałe i 
później —  do dnia 21 grudnia 1933 r.

0  zapotrzebowaniu n a  a rtyku ły  będą po
datnicy każdorazow o zawiadam iani przez korni 
fety lokalne Funduszu Pracy, k tóre hę da poda
w ały do publicznej wiadomości n ictyłko p o 
stanow ienia niniejszej instrukcji —  ale i m iej
scowe rynkow e ceny artykułów . *

Przew idziane są głównie zboża, dfzcwo o- 
palowe i użytkowe, węgiel i płody rolne. Ce
ny ustalane będą przez właściwych wojewo
dów na okresy tygodniow e na podstawi© cen 
giełdowych w danych m iastach wojewódz
kich, —  a, odnośnie artykułów  nienotowariych 
na giełdach, n a  podstaw ie przeciętnych eon. 
uzyskiwanych p rzy  Iranzakcjac-h hurtowych.

Ceny drzewa usta lane będą, przez m iejskie 
kom isie odbiorcze, przy udziale przedstaw icie
la  miejscowego nadleśnictw a lasów' państw o
wych. —  ceny węgla płacone będą w w ysoko
ści cen obowiązujących polską konwencję w ę
glową.

Podatnicy  — obowiązani są przesłać właśei 
wej komisji m iejskiej odbiorczej odpowiednie

ueklaracjc, wraz z próbkami; w deklaracji okre 
ślić ilość i jakość artykułów , k tóre zamierzają 
dostarczyć. .Miejscem dostaw y jest z reguły 
s ta c ja  kolejowa w skazana przez podatnika.

Do odbioru delegow ani będą dwaj delegaci 
komisji odbiorczej — jeden fachowiec, przed
stawiciel organizacji rolniczo-handlowych, a 
jeden przedstawiciel adm inistracji ogólnej.

Delegaci stw ierdzają, czy dostarczone a r
tyku ły  odpow iadają danym w skazanym  d e 
klaracji, próbom. —  usta la ją  c tuę  zgodnip z h: 
strukcją i t. cl. Na decyzje delegatów  przysłu
guje zażalenie.

A rtyku ły  dostarczano —  winny być w s ta 
nie nadającym  się do ‘pożycia, — koszta do
staw y ponosi podatnik.

Przew idziane są również świadczenia w for 
mie pracy, —  odrabianiu pewnej ilości dni pra 
cy przy robotach drogowych, m elioracyjnych, 
wodnych i kolejowych — w formie dostarcza
nia •• m alerjałów  do w ykonania robót orgaui- 
wanych przez Fundusz Pracy, —  wreszcie- do
starczania środków przewozowych.

Spłat tych ostatnich mogą. dokonyw ać ty l
ko związki samorządowe, oraz osoby obowią
zane do udziału w kosztach robót finansow a
nych przez Fundusz Pracy.

Nadmienić należy, że Fundusz P racy zna
lazł się ostatnio w trudnościach finansowych. 
Mianowicie Fundusz P racy  poprzyznaw ał w r. 
bież. k redy ty  inw estycyjne, licząc sie z więk- 
szrnni wpływami. Tymczasem okazało się, że 
dochody Funduszu będa znacznie mniejsze niż 
początkowo obliczano. Stąd też m iasta i związ
ki samorządowe otrzym ają mniej niż im przy
znano.

g n n a H n m H n m R i n n M m n i M f f R m n

na p rcm jo w m ń rl w S y  5 62-2;L ~  %  47 “  7% Stabillzacyj-
ser.ji I-ej: Nr. Nr. 1.280 3 .7 4 0 ;na 49.uO— 06.^8—4 .1 .88.

ro 133 Dolar prywatnie w W arszawie o gedz. 
25*7-21 i --30 —  6.28— 6.29.

27.891 28.756 30.171 30.555 30.839' Potyczki polskie w Nowym Jo rku : dolaro- 
32.714 33.663 36.006 37.250 38.733 w a 60 — dillonowska 70 7/8 — stabilizacyj- 

43.999 1459 L m a  69.



■Mr. 190-

Strajk generalny w Melilli.
■ Melilla (Manokko hiszpańskie). (PAT.). Wy- 

•bnęłifry tu-pow ażne rozruchy połączone ze straj 
kiem. generalnym . Rozruchy wywołali syndy- 
kaliści. dom agając się wypuszczenia na w ol
ność swoich uwięzionych tow arzyszy. Grupa 

rrtl^jteUS^yo.lłćZniusila w szystkie sklepy do zam 
knięcia. życie zam arło całkowicie. Elektrow nia 
i wodociągi obsadzone są przez wojsko, które 

-.również,,wypieka chleb. N a ulicach wybuchają 
ustaw icznie potyczki pomiędzy strajkującym i 
a. oddziałam i ^bezpieczeństwa. rrzeprow a Iz jno 
130 aresztow ań. Są również ranni.

Wicekról Indyj wyklucza dyskusję 
w sprawie biernego oporu.

Simła. (PAT.). W icekról Indyj oświadczy! 
Gandhiemu, że rząd brytyjski nie może wcho
dzić w żadne pertrak tac je  w kw estii zaprzesta
nia nieposłuszeństwa cywilnego, które jest ?u- 
pelnęru bezprawiem.

..GLOS NAROBEA z dnia TS-go lipca 1933- -r.

Proces brzeski w apelacji.
O MONOPOLU NA P A T R JO T Y Z M .

ZAWODY PŁYW ACKIE W BUDAPESZCIE. 
. . .  Budapeszt. (PAP.). W niedzielę odbyte sic 
tu  .zaw ody pływ ackie z udziałem mi.-frza j>->1- 
ekiego Bocheńskiego. W hie.ru na 10!) ni L -M . 
(fdifołę 1 )-stzekf ly rw .l 1.01.1. •_>, Meszniv (W.) 
1.01,8-, .3) Bocheński 1.02.1; 2!‘0 metrów I) Sze- 
k f ly  zrewanżował się również Polakowi za 
w arszaw ską porażkę, zajm ując pierwsze m iej
sce 'w  cza *e 2.22.i;. 21 P odu iV k i 2.21.2.

W arszaw a , 17. 7. (T clef. wl.). Na d z is ie j
szej rozp raw ie  w p rocesie  brzesk im  p rzem a
w iał w dalszym  c iągu  a d w o k a t B arcików  ski. 
Ad\v. lJa ic ikow sk i zaczął sw e p rzem ów ien ie 
w sobo tę , m usia ł je d n a k  p rze rw ać , g d y ż  za 
s łab ł. U broiica pod k reślił, iż ze s tro n y  czyn- 
n ik ó w  rząd zący ch  w  ro k u  10:)!) i w cześn iej 
by ło  sze reg  posun ięć , p rzec iw ko  k tó ry m  nie- 
sposób  ty ło  n ie  zap ro te s to w a ć . O skarżen i 
nie są w cale gorszym i p a lrjo ta n ii i o b y w a te 
lami od ły c h . k tó rz y  u w aża ją , że m a ją  m ono

pol na p a trjo ty zm .
A d w o k at W acław  S zum ańsk i podk reślił 

w y ją tk o w o ść  obecnego  p rocesu . U dy zaczai 
a ta k o w a ć  u rzą d  p ro k u ra to rsk i, p rzew o d n i
czący  sędzia Z aborow ski zw rócił mu uw agę , 
by  nie u ży w a ł s lć w , k tó re  m og ły b y  obraz ić  
p rzed staw ic ie l; p ro k u ra tu ry .

Po przem ów ieniu  ob ro ń cy  B eren so n a  n a 
stąp ią  rep lik i p ro k u ra to ró w , poczem  pow ie
dzą o s ta tn ie  słow o o sk a rżen i.

Zamykanie kopalń i obniżka plac.
K atow ice , 1 .. ( .(T e ltT . wl.). W końcu  

s ie rpn ia  ma być za m k n ię ta  k o p a ln ia  w ęg la 
„F itz im is“  w S iem ianow icach . Załoga te j ko  
palni liczy  12P,0 ludzi. D w u stu  rob o tn ik ó w  
z poza Ś ląsk a  będzie z re d u k o w a n y ch , re sz ta  
będzie  p rzen iesiona  n a  k o p a ln ie  ,,R ic b te r“ . 
/w ią z e k  p raco d aw có w  przem ysłu  w 'ęglow e
go na Slą>ku zaw iadom ił zw iązk i gó rn icze , 
żo .w  p ią te k  w K ato w icach  o d będz ie  się kon  
Ferencja w sp raw ie  o b n iżen ia  zarobków ' ro 

b o tn iczy ch  w k o p a ln iac h  w ęg la . P rzem ysłów  
ey d o m a g a ją  się 13 proc. obn iżk i p lac . 
ZNIŻKA PLAC NA KOPALNI „RENARDA 

Sosnowiec, 17. 7. (Tclef. wl.). W iele ko
pali) zagłębia dąbrow sk iego  w myśl zapo
wiedzi przystąpiło  do p rzep row adzen ia  ob
niżki płac w swych p rzedsięb io rstw ach . K o
paln ia  „R en ard "  w Sosnowcu zaw iadom iła 
pracow ników , że z dniem  17.lun. w prow adza 
tli proc, redukcje, plac.

Cfo xmm tonięciu fcgomi&i.
P o w ró t  uczniów z kolonii  w Poręb ie  

Wielkiej.
U ęzoraj o go lz . 14.30 powróciła do K ra

kow a I-sza serja uczniów szkół średnich Kra
kow a. przebyw ająca na kolunji w akacyjnej w 
Porębie W ielkiej. Na dworcu oczekiw ało 'chłop
ców liczno grono rodziców z prezesem Tow a
rzystw a kolonii w akacyjnej, dr. Wl. Ekiertem .

"W przeddzień wyjazdu zaprosili młodzi ko
loniści cały personel kolonijny wraz z prof. 
W lad. Kochem do sali tea tra lnej, gdzie u rzą
dzili uroczyste pożegnanie i podziękowanie Za
rządowi kolonji i Tow arzystwu z prezesem dr. 
Ekiertem  na-ere le . Imieniem uczniów przemówił 
w ychow anek 1T gimnazjum krakow skiego K a
lisz, dziękując w serdecznych słowach opieku
nem za umożliwienie młodzieży spędzenia wa- 
kacy j w zdrowej okolicy g ó rsk ie j gira z . za tro 
skliwą opiekę nad młodymi. N astępnie uczeń 
-Karlitcwski z Radomia odczytał wiersz swego 
kolegi Śeredyńskiego. również z R adom ia'opic 
w ający  szczęśliwe dni. ‘ pędzone na kolonii. 
N azajutrz rano koloniści, podziękowawszy za 
sm aczny w ikt zarządowi , gospodarczemu '% p, 
Józefą.. Koch ową aia czele, udali się na nabo
żeństw o do kościółka w Niedźwiedziu. Po na
bożeństw ie. udała, się młodzież 1 l-ma furami 
^ f d z a - i i .y r  P /dnej; gdzie naczelnik stacji po- 

:ffąw ił tło"oyśpóżycjd kolonistów  2 nowe wago
ny osobowe, IV wesołym  nastro ju , ze śpiewem, 
Odbyli młodzi podróż do K rakow a I z pieśnią 
ną ustach wjechali na stację. Tu. zdrowi, opa
le n i/w e s e li  przyw itali zebranych rodziców.

Trzy pociągi wycieczkowe.
po cenach popularnych.. . . . . .  ^

T f" przyszłą, niedzielę, odejdą z  K rakow a .3 
pociągi popuha.me w  najpiękniejsze okolice 

podgórskie.
Pierw szy pociąg do Ustronia i W isły: Od

jazd  z K rakow a o godz. 6.35. przyjazd do U- 
‘ stronja 10.11. do W isły 10.32. Odjazd z W isły 
o godz. 18.26. z Ustronia 18.-11. przyjazd do 
K rakow a 22.18. Cena przejazdu tam  i /.powro
tem  zł. 6.30.

P rogram : a) w W iśle: 1) Zwiedzanie Zamku 
P an a  P rezydenta. 2) w ycieczka n a  Stożek. 3) 

ukąpiel w basenie i plaża (b ilety  w cenie 30 gro
szy, przy zaknpnie biletu kolejowego). 4) zwie- 

/b/.anie. W isły, h) w Ustroniu; 1) W ycieczka na 
Oznnforje, 2) kąpiel w bn-onio i plaża (bilety w 
eęnie 30 groszy przy zaknpnie biletu kniejow e
go). 3) zwiedzanie Żelaznego 'źródełka.

Drugi pociąg: do Kalwarii i Lanckorony:
Odjazd z K rakow a o godz. 8.5,3. przyjazd do 
K alw arji 10.17: Odjazd z K alw arji o godz. 21.1.7 
przyjazd do K rakow a 22.27. Cena przejazdu 
tam i zpowrotem : zł. 2.80.

Program : 1) Zwiedzanie Targów  K a r ra ry j
skich, bilety  w eonie 2.7 groszy przy zaknpnie 
biletu kolejow ego, 2) zwiedzenie K lasztoru. 3) 
w ycieczka do Lanckorony.

Trzeci pociąg; do Krzeszowic, Tenczynka i 
Czerny: Odjazd z K rakow a o godz. 13.30. przy
jazd  do Krzeszowic 14.00; Odjazd 7. K rzeszo
wic o godz. 21.03. przyjazd d o .K rak o w a 21.30. 
Cena przejazdu ta.ni i zpowrotem : 7.1. 1.60

W  program ie: W ycieczki indywidualne.
W e w szystkich pociągach miejsca, num ero

w ane. Do W isły i K alw arji wagon restau racy j
n a  i Dancing. —  B ilety sprzedają, i udzielają 
inform neyj: P. B. P. ..Orbis” R ynek GL. ..Orbis'- 
P lac  Kolejowy, Polski Związek T urystyczny  ul.

-f Burze w Kieleckiem.
Kielce, (PAT.) 7'. sku tek  katastrofalnej hu-, leniu szeregowi domów grozi zalanie. gdvż wo- 

r/.y z piorunami, połączonej z oberwaniem się d.i zaczęła się już przedostaw ać przez wały, W 
chm ury na 16 kilom etrze o (| Skarżysk między powiecie kieleckim rzeka D clinianka, przepły- 
Sterachow icam i a W ąchockiem na przestrzeni w riąca przez gminę Daleszyce w ystąpiła z 
około 500 m. został częściowo przerw any i pod- Brzegów i zalała przybrzeżne łąki i pola. P o
m yty tor kolejowy. 1 nadto zostały uszkodzone drogi z Daleszyc do

W W ierzbniku zerwano zostałc  śluzy na 3 Cisowa i z Borkowa cło Szczecna oraz zerwany 
staw ach oraz, uszkodzonych zostało .7 domów, most w Stopcu. Rzeka Bobrza zalała okoliczne 
Ponadto zo-tal zerwany m ostek na rzece S w b ,lą k i i pola. Cały szereg domów w Słowiku stoi 
ślini i uszkodzi na szosa między ?taracho \riea-| pod u odą. 
mi a Tychowem. W skutek ulewnego deszczu i ------ —« ----------

S i ł ™  p S k ' L c 7 " o p ł ł t o ' T r ą b a  p o w ie t rz n a  w powiec ie  b rz esk im .
wezbrała. Poziom wody podniósł się ponad 2 W a rsza w a , 17. i .  (Telef. w k). N ad  Gnoj- 
m etry i w dai-zym  ciągu się podnosi. W skutek p ik iem  w pow iec ie  b rzesk im  p rzesz ła  tr ą b a  
niezabezpieczenia otworów kanalizacyjnych wo- p o w ie trz n a  pasem  szerokości ICO m. a  d ługo
da dostała, się do lm lynku Kasy Ghorye.h a 
także do  posesji Domu Robotniczego i Straży 
.ogniowej. *

W  pobliżu Denkowa rzeka' Kamiesma zalała 
.laki .i .zagraża znajdującym  się tam domom. 
W dolnej części Ostrowca wo wsi Paulinów ca-

śei 1 .000 m. D ziesięć dom ów  zo sta ło  zn isz
czonych . "W ypadku z ludźm i nic by ło . J e d n a  
osoba je s t  le k k o  ra n n a . R ów n o cześn ie , z t r ą 
bią pow ietrzną, w ez b ra ła  n ag le  w o d a  n a  rz e 
ce U szw iey  i za la ła  n a  zn aczn e j p rzestrzen i 
po la w  gm in ie  U szew .

Wiley Post wystartował z Moskwy.
W a rsza w a , 17. 7. (T elcf. w k). 0  godzin ie  

17.20 w ed łu g  czasu  m o sk iew sk ieg o  W iley  
P o st w y s ta rto w a ł z M oskw y w  d a lszą  d rogę. 
\\7 rozm ow ie z w ita jąc y m i go. lo tn ik  ( 'św iad 
czy ł. żc nie je s t znużony . W y ląd o w an ie  w  
K rólew cu R o s t t łu m a c z y  n ieziiacznem  uszko  
dzeniem  a p a ra tu  i u t r a tą  c r je n ta c ji.  L ek a rz  
zb ad a ł R o s ta  n a ty c h m ia s t po  w y ląd o w an iu  
i s tw ie rd z ił, że s tan  jeg o  zdrow ia je s t z a d o 
w a la ją cy . P ew no zm ęczenie i p rzeczu len ie  
w y k az y w a ło  ty lk o  oko lo tn ik a  (Post; p o s tra 
d a ł drugie, oko  w  czasie  k a ta s tro fy ) , na k tó 
re le k arz  p rzy ło ży ł kom pres.

DO N O W O SY B IR SK A  . . .

M oskw a. (PA T ). Lotnik- a m e ry k a ń sk i 
P o s t w  rozm ow ie ż d z ien n ik a rzam i po p rz y 
by ciu  do M oskw y ośw iadczy ł, że po d w u g o 
dzinnym  p o s to ju  zam ierza u d ać  się w  d a l
szą. d ro g ę  w  k ie ru n k u  N o w o sy b irsk a . O g o 
dz in ie  17.12 w ed łu g  czasu  m o sk iew sk iego  
P ost w y s ta ilo w a l w d a lszą  d rogę , że g n a n y  
p rzez liczn ie zg ro m ad zo n y ch  na lo tn isk u  
d z ien n ik a rz y  i lo tn ik ó w  sow ieck  c.!i o raz  p ra 

cow ników  cy w iln e j pow ie trzne j f lo ty  sow iec
k ie j.

Szefowie lotnictwa sowieckiego 
z wizytą w Polsce.

W arszaw a, 17. 7. (Tęlef. w k). W  dn iu  
julrzejszym  przy lecą do W arszawy lotnicy 
sou  ieecy n a  dw u sam olotach wojskow ych. 
Na jednym  sam olocie przybędzie dow ódca sil 
pow ietrznych T k ra in y  Sow ieckiej In g n an is  
z m echanik iem  a  n a  drugim  dow ódca Awjo- 
brygaily  T urzańsk i. Ing u an is  lecieć będzie 
na tra s ie  L w ó w — "W arszawa, przyczem  za
trzym a się  w e L w ow ie na k ilk a  godzin. T u 
rzański leci na "Wilno, gdzie rów nież zatrzy
m a się przez k ilk a  godzin.

LO T PO N A D  ANDAM I.
W arszaw a , 17. 7. (T clef. w k). D onoszą 

z P o łu d n io w ej A m ery k i, że p e ru w ia ń sk i lo 
tn ik  w o jsk o w y  D ep iu ilio s p rze lec ia ł p o n ad  
A ndam i, le c ą c  na w y so k o śc i 25.000 stóp .

"Warszawa, 17.7. (Telcf. w k). Dziś rano  
odleciał z "Warszawy do Paryża, trójm otorow y 
samolot, francusk i, który odbyw ał ra id  nad 
k ra jam i baltyckiem i.

Niemcy z ł a m a ł y  umowę z B e ig ją  .
w sp raw ie  w y p ła ty  m arek .

B rukse la . (PA T ). W iadom ość o zaw iesze
niu w y k o n an ia  k o n w en c ji belg ijsko -n iem iec  
k ie j w  sp raw ie  m a re k  n iem ieck ich , p o z o s ta 
w ionych w  lie lg ji za czasów  w ie lk ie j w o jny , 
w y w o ła ła  w B rukse li w ielk ie w rażen ie . C a ła  
op iiija p u b lic zn a  je s t  obu rzona tern uow ein  
p ogw ałcen iem  przez N iem cy  po d p isan eg o  
p rzez  n ie t r a k ta tu .  R ząd  b e lg ijsk i p ro te s tu 
ją c  k a te g o ry c z n ie  p rzeciw  tom u dal do z ro 
zum ienia. że z łam an ie  um ow y w sp raw ie  
w y p ła t, zw iązanych  z pozostaw ien i ni tu  m a 
rek , pociągn ie  za sobą d a lek o  id ące  rep res ie  
ze s tro n y  B elgji.

Likwidacja Centrum.
W arszaw a , 17. 7. (T elcf. w l.). Z B erlina  

d onoszą, że lik w id ac ja  cen tru m  m a b y ć  za 
k o ń czo n a  do 1 w rześn ia . Część posłów  cen
trum  w stąp i w  c h a ra k te rz e  lio sp ilan tó w  do  
n aro d o w y ch  soc ja listów , inn i m. in. k o b ie ty  
i duchow ni złożą m a n d a ty . W y c o fa ją  się z 
życ ia  p o lity czn eg o  b. k an c le rz  B ruen ing , d r. 
W irth  i b. p ru sk i p rem je r  S to eg e rw a ld .

DO OBOZU KONCENTRACYJNEGO ZA 
ARTYKUŁ O GEN. BALBO.

Berlin, (I’AT.) W  związku z zawieszeniem 
na okres dwu miesięcy dziennika ,,Deutsche 
Z(g.’(, Biuro Conti koinnmikuj-c, żc zarządzenie 
(to nastąpiło  na osobiste życzenie pruskiego 
premjera Goeringa, k tó ry  jednocześnie rozkazał 
wysłać naczelnego redaktora dziennika do obo. 
zu koncentracyjnego. Powodem zamknięcia pi
sma i aresztow ania redak to ra  organu wszech- 
niemieckiego. m iał być artykuł, w którym  ni. 
in, znajduje się twierdzenie, żc włeski minister 
lotnictw a Bnlbo jest przechrztą.

Zakończen ie  kongresu  so c ja l i s tó w  
f ra n cu s k ich .

Paryż 17. 7 , (P A T .). Kongres soejalistrczny  
jest w istocie skończony. Dziś odbywa się (L 
rana posiedzenie kom itetu redakcyjnego dla 
opracow ania wniosków, k tó re  następnie już 
tylko przez głosowanie przyjm ie albo odrzuci 
plenum. W czoraj późnym wieczorem dyskusję 
zakończyło przemówienie Bluma, k tó ry  nawo
ływ ał do solidarności i jedności. Blum prze
chylił się w swojem ostatniem  wystąpieniu ku 
obecnej większości kongresu j jpj wodzom 
F aure i Żyromskiego. R ena ud cl i jego zwolen
nicy w czasie przem ówienia Bluma zachowy
wali milczenie nie odpowiadając na w ystąpie
nia mówcy pod i eh adresem. Je s t to  kom ento
w ane w ten  sposób, że jedność stronnictwa, zo
sta ła  zachowana. Zaznaczyć jednak  należy, że 
ostateczne decyzje jeszcze nie zapadły. Grupa 
Renaudełft nie weszła do kom itetu redakcy j
nego. N a zapytanie jednego z mówców czy 
m a to oznaczać secesje, Renaudeł zastrzegł się 
przeciw  takiem u kom entowaniu jego nieobec
ności w komitecie redakcyjnym , podkreślając, 
iż definitywne stanow isko g rupa jego zajmie 
po zaznajomeniu się z tekstem  przyjętych osta 
tecznych wniosków.

7j bardziej interesujących w ystąpień p rzy to
czyć należy głos obrońcy skrzydła prawego 
kongresu pcsla  Marrjuet. k tó ry  zastanawiając, 
się nad  programom postępow ania stronnictw a, 
doszedł do wniosku, iż jedyrm n środkiem zdo
bycia przez stronnictw o zaufania, pro lctarjatu  
a następnie w ładzy, je s t zjednoczenie mas lu
dowych przy wielkiej idei ładu, au to ry te tu  ł 
przebudowy socjalnej.

Wielki  p r o c e s  po l i tyczny  w B u k a r e s z c i e .
B ukareszt. (PAT.). P rzed  sądem w B uka

reszcie rozpoczął się wielki proces polityczny 
w sprawie zamieszek kom unistycznych, które 
m iały miejsce 16 ! 17 lutego b. r„ kiedyto ro
botnicy w arsztatów  kolejowych staw ili w ładzy 
opór, zajm ując w arsztaty  w okolicach Buka
resztu. 7j pośród 108 oskarżonych, 23 nie s ta 
wiło się n a  rozprawę, k tó ra  potrw a prawdopo
dobnie około 4-rech tygodni. Sąd będzie mu
fa! zapoznać się z olbrzymim m ateriałem , ze

branym przez oskarżenie, oraz przesłuchać 405 
świadków.

Kto w y e r a ł  na loter i i  ?
W arszaw a, 17. 7. (Tolof. w l). P żiś

w czw artym  dn iu  c iągn ien ia  Loterii k lasow ej 
w ygrane pad lv  na następu jące  num ery :

50.000 zl.: 43230.
15.000 zł.: 08753.
10.000 7.1.: 12260.' 100227.
2.000 zł.: 30883. 120380.
1.000 zł.: -10130. 58448, 111170. 47203.

00015. 142572.
500 /.ł.: 11088, 01107. 13650.1. 74003,

830.78. 02150. 06021 i p rem  ja. 135312 i p re in ja .
100 7.1.: 158700, 09.355, 40702, 13785 .26520. 

3.7382 40531, 57384. 101-205, 109070, 111054.
300 /.I.: 22080. 34106, 105101, 107666,

108558, 12.7058. 128610, 137660, 22028. 50783. 
53673, ’ 58025. 82570. 06115. 150883.

•" 250 zł.: 15676. 17807, 20081. 61763, 81413, 
81034. 89741 101170. 1031 17, 106511, 112211.

124806, 126710. 128576, 136030,
27045, 15781, 17787, 51114, 53139,

Szpitalna 36, ..W agons-Lits-Couk” . ul. Sław
kow ska 12, K asa Osobowa na dw orcu gi. — j 122852, 
Rość biletów  ograniczona.. 152277,

57728. 60853 
102702

71127. 70603. 00180. 1.02011, 
131078. 135078. 14.2282, .151063,

Dolary mocniejsza.
W ar-zaw a, 17. 7. (Telef. w l.). Na giełdzie 

ten d en c ja  dla dew iz przew ażnie m ocniejsza 
przy obrotach zw iększonych. B ank P olsk i p la  
f il za banknoty  do larow e 6.12 do 6.15. 
W  obrotach pryw atnych funt s/Jerling  20.82. 
D olar w obrotach pryw atnych 6.26 do 6,28.

OBIEG BILONU.
W arszaw a. 17. 7. (Telcf. w k). "Według 

danych  statystycznych ob ieg  bilonu na 1-go 
lipca w ynosił 376,003.750.

OBNIŻKA OPŁAT U PISA R ZY  
HIPOTECZNYCH.

ZA CH M U RZEN IE I BU R ZE.
P ro g n o z a  n a  w to rek : W  całym  k ra ju  za- 

chm urzen ie  zm ienne z m ożliw ością p rze lo t
nych  o p ad ó w  o raz  s łab ą  sk ło n n o śc ią  do  burz. 
T e m p e ra tu ra  bez w iększych  zm ian. U m iarko  
w ano w ia try  z k ie ru n k ó w  zachodn ich .

G A R B A R N I PR ZY ZN A N O  3:0 Z PO D 
GÓRZEM.

W arszaw a . (PA T). W ydz ia ł g ie r i d y sc y 
p lin y  zw e ry fik o w ał m ecz G arb arn ia  —P o d g ó  
rzc ja k o  w alk o w er 3:0 d la  G arb arn i. J a k  w ia  
dermo, p rzy  s ta n ie  1:0 d la  G arbarn i d ru ż y n a  
P o d g ó rz a  opuściła  b o isko  z pow odu z a trz y 
m an ia  przez ża n d a rm e rię  je d n eg o  z g rac zy  
w o jskow ych , b io rąc y ch  u d z ia ł w  m eczu m i
mo zak azu  s ta r to w a n ia  w d ru ży n ie  cyw ilnej. 

W arszaw a, 17. 7. (Tclef. w k). Na ostał- E pilog iem  ty c t  za jść  je s t  w ym ien iona decy-
uiem  posiedzeniu R ady M inistrów  uchw alono 
p ro jek t d ek re tu  w sp raw ie  zm iany taksy dla 
p isarzy hipotecznych. P ro jek t zm ierza do ob
n iżen ia opłat.

zja w y d z ia łu  g ie r i dyscy p lin y .
-(   "

W arszaw a, 17. 7. (Telef. w k). Pow rócił 
% urlopu  m iii. P io rack i i  objął u rzędow anie.
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Zbudzeni ze snu y?

W ychodząc  z naszego dom kn. zauważyłem. że 
łoże B astina  było puste . Nie zas tanaw iałem  się nad  
tem, gdyż n ie  p rzy k ład a łem  żadnej wagi do sp a 
cerów Bastina. Zdziwiło m nie  jed n ak ,  k iedy  przyby
wszy do mego p u n k tu  obserw acyjnego  — skalis tego  
wzgórza pośród  rów niny , gdzie z T om kiem  przy 
boku us iad łem , aby przyg lądać  się gwiazdom przez  
te le sk o p  — zauważyłem, że do gaju świętego zdążają 
g rupy  tubylców. Potem  przypom niałem  sobie słowa 
Maramy, k tó ry  wspom inał mi dn ia  poprzedniego , że 
n aza ju trz  o świcie m iano  sk ład ać  w ielką ofiarę Gro
sowi. Nie in te re su jąc  się zupełn ie  p rak ty k am i reii- 
g ijnem i wyspiarzy, p rzeszed łem  do obserw acyj 
nieba. W k o ń cn  zrobiło się  zupe łn ie  jasno  i p race  
moja m usiałem  przerw ać.

Rozglądając sio dokoła, zanim opuściłem  poste 
r u n e k  n a  skale ,  u jrza łem  nagle  w odległości pól 
mili lub  więcej, m iędzy  drzew am i, k tó re  sk ryw ały  
posąg  Orosa, jasne  światło. Posągu  bożka nigdy  n ie  
widziałem , pouczony p rzez  B astina, że był to  ohydny  
bal wan. w ystrugany  z d rzew a i przyozdobiony  pió
ram i. W  k ilka  sek u n d  później rozległ się g łuchy h u k  
i światło zgasło. I te ra z  do uszu  m oich dobiegł 
w rzask  wściekłości zeb ranego  w  gaju  tłumu.

Zatrzym ałem  się, n ie  w iedząc, co to m a znaczyć. 
W  tej chwili zjawił sio Bicklcy, k tó ry  wracał od 
chorego  i zapytał, kto strzelał. Nie mogłem go 
objaśnić.

— Ah! — rzek ł.  — Obawiam się, że ten  osioł 
Bastin  u c iek ł  się do jak ie jś  now ej sztuczki. T e raz

rozum iem , n a  co m u była p o trzebna  parafina . S łu
chaj! Czy nie  wiesz, o co rozchodzi się tubylcom ?

— Może sk łada ją  Bastina na' ofiarę bożkowi — 
odparłem , żartując. — Czy m asz  rew o lw er?

Skinął głową n a  znak  po tak iw an ia .  Nosiliśmy 
broń  s ta le  przy sobie.

—  A wiec chodźmy zobaczyć.
Zaledw ie  ruszyliśm y z miejsca, k iedy  na drodze 

u kaza ła  się m łoda dziewczyna, k tó rą  znałem  jako  
jedna z najpilniejszych uczennic  B astina  i zaczęła 
biec ku  nam z o k rzyk iem : „Na pomoc! Na pomoc!
Chcą spalić  Szczekacza! (,’hca go 

— Tego się spodziew ałem  —
ugotować!" 
rzek ł  Bicklcy.

Nie było ani chwili do s tracenia .  Zmusiliśmy 
dziewczyno, aby nam  pokazała  drogę. W  m iędzy
czasie dow iedziałem  się od niej. co się stało." Oto 
Bastin  zjawił się n ag le  w czasie sk ład an ia  ofiary 
bożkowi i „zrobiwszy ogień" podłożył go pod .posąg 
Orosa, k tóry  staną] w płom ieniach. Potem cofnął 
się, wołając, żc d jabe i  przesta ł  istnieć. IV (ej 
chwili rozległ się h u k  i Oros rozleciał się w ka
wałki. Jego  p łonąca głowa w yleciała  wysoko w po
w ietrze  i spada jąc  na jednego  z kapłanów , zabiła 
go. W tedy  inni kap łan i  i tłum rzucili sie na Szcze
kacza i ubezw iadnili  go. T eraz  rozpala ją  piec, do 
k tó rego  m ają  go wrzucić, aby złożyć Orosowi ofiarę 
przeb łaga lną .  * ‘ '

Biegliśmy, co tchu starczyło. Bickley, k tóry był 
dość zażywny, kła] pod nosem :

— Czy ten w ar ja t  n ic  może dać  innym ludziom 
sp o k o ju ?  Co go obchodzą tu te jsze  bożki?

— Bylebyśm y tylko zdążyli — odpowiedziałem , 
dysząc ciężko.

— Aby nas razem  z nim upieczono i zjedzo
no! — rzek ł  z p rzekąsem .

_Ałe n a  szczęście przybieg liśm y na  czas, gdyż 
kam ien n y  piec rozpala ł się powoli. Tuż przy swoim

płom iennym  grob ie  sta ł  Bastin , z rękoma i nogami 
związanem i, bez ruchu , z u śm iechem  ja k b y  aniel
skiego  rozrzew n ien ia  na twarzy, k tó ry  wzbudzi! 
w nas gniew. Dokoła niego tańczyli k a p ła n i  Orosa, 
w k ręg u  wrzeszczących i  wyjących z wściekłości 
wyspiarzy. Z jaw iliśm y się  ta k  nagle , że nikt nie 
miai czasu za trzym ać n a s  i  s tanę liśm y p rzy  n im  
z p isto letam i w? rekach .

— D ziękuję , żeście przybyli  — rz e k ł  Bastin , 
k iedy  zapadła  cisza. —  Ale mi n ie  pomożecie. Czeka 
m nie  śm ierć  m ęczeńska, ja k  tylu białych w  tych  
okolicach. Jeszcze  jak ieś  dw adzieścia  m inu t  i wszyst
ko się skończy.

W  tej chwili zjawił sie M aram a, widocznie 
w sian ie  w ielk iego w zburzenia . Razem z n im  p rz y 
było k ilku  kap łanów  czy też znachorów’, k tó rzy  
tańczyli, jak  ongiś musieli tańczyć k ap łan i  Baala  
i wznosili wściekle  okrzyki. P rzew raca li  oczyma, 
w ysuw ali języki i potrząsali  d rew n ianem i nożami 
p rzed  nosem  niewzruszonego Bastina.

— Co się s ta ło?  — zapytałem  wodza z groźną 
miną.

—  To, Przyjac ie lu  z Morza. W  chwili, k iedy
0 świcie miano złożyć ofiarę Orosowi. podbieg ł do 
n iego Szczekacz i rzuciwszy coś pod nogi posągu, 
nalał na to żółtej wody i podpalił. Po tem  odskoczył
1 szydził z boga, k tóry  z głośnym buk iem  rozleciał 
s ię  w kaw ałk i i zabił jednego  człowieka. Z lego 
pow odu Szczekacz zostanie  złożony w ofierze.

_—  Co tak iego?  — zawołałem. — P osąg  p rzes ta ł  
istnieć i k aw a łek  jogo spadł, zabija jąc  kogoś innego, 
a nie Szczekacza, jak b y  się stało, gdyby  bóg gniewał . 
się na niego, a wy zamiast ofiarować i zjeść kap łana , 
w ybranego  p rzez  Orosa, chcecie zabić tego, k tóry  
uczynił to tylko, co mu pedszepną ł  jego duch?

(Dalszy ciąg nastąpi-.

ZAKŁAD WITRAZOWO-SZKLARSKI
F.a T, Zajdzikowski Kraków św. Jana 30-

Dzierż. Jan Kusiak
Oszklenia i -witraże do kościołów od 30 zł. za 1 m. 
wykonuje się prxy większych zambwienb c  i na raty. 

Ceny 50% niższe niż wszędzie.

, v̂fis*4,r . zywćjii., j

s z y s t k ł c h ,  ktoby 
wiedział o obecnem 

niejscu zamieszkania Cze- 
d iw a  Z e m b r z  n s k i e g o ,  
's t  36, syna Stanisława i 
Władysławy zOssowskich, 
asiatnio w roku 1925 za
mieszkałego w powiato
wej Wilejce, uprasza się 
> podanie informacji do 
Consystorz* Wileńskiego 
Ewangelicko - Reformo wa- 
ie«o Wilno, Zawalna 11.
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Kawy surowe i palone, kakao holendersk ie, 
herbaty ceyloń sk ie. W najlepszych gatunkach  

po przystępnych cenach poleca

Kazim ierz B a r t o s z e w s k i
Kraków, ul. Floriańska L. 49.

Wysyłk i  na pr owinc je  odwrotnie .
Klasztorom, pensjonatom , hotelom  — rabat.
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Wszelkie
przybory do szycia 
D. M. C. artykuły, 
hafty, koronki, wstąż
ki, również pończo
chy, skarpetki, bie
liznę męską i damsk?

poleca

Kraków, Wiś lna  1 . 4,

z a f o u j m a e f k  t o w a r u
HGn>oływvać s i ę  na ogłaszających  s i c

n> „Stosie Jlarodu".

WŁTdOWia po organiście.
lat,48, zdrowa ene r

giczna znająca gospodar
stwo domowe ( g o t u j e )  
rolne, ogrodnictwo przyj
mie posadę gospodyni na 
plebanii. B .rd io  dobre 
referencje. Oferty do Ad
ministracji .Głosu Naro
du* pod .Pracowitość*.

S tró io w s tw a
poszukuje b e z d z i e t n e  
małżeństwo, — Zgłoszenia 
do Adm. .Głosu Narodu*

© 5 *  ®
P op ie r a ją c  p r z e m y s ł  krajowy,  p r z y c h o d z i c ie  z po m o c ą  b e z r o b o tn y m !

WYTWÓRNIE

w ĆMIELOWIE i CHODZIEŻY
©  1
© D O S T A R C Z A J Ą :  o) porcelmę stołową, restauracyjną, najlepsze)

i jakości: w wykonaniu różnorodnem, w dekoracjach od najskrom
niejszych do najbardziej luksusowych, b) porcelanę techniczną, 
montażową, instalacyjną, izolatory do niskiego i wysokiego napięcia.

PIEŚNI KO ŚCIELNE
d la  u ż y t k u  o rg a n is tó w  i  c h ó ró w  k o ś c ie ln y c h
we w zorow em  opracow aniu  T O M A S Z A  F  L A  S Z Y .

J e d y n e  i na jw iększe  w  Polsce w y d aw n ic tw o  odpow iada jące  przep isom  
.. d!a m u zy k i  Kościoła katolickiego.

1 ) Śp iew nik  kościelny katolicki, na jw iększy  pod ręczn ik  d la  organistów 
i chórów kościelnych n a  1 głos z o rganem , lub  n a  4 głosy m ieszane 
z o rganem  lub  bez, w 3 częściach (około  400 stron).

Część I zaw iera: P ieśn i adw en tow e, ko lędy  ( przeszło 200), 
p ieśn i postne, W ielkanocne i na W niebow stąp ien ie  P ań sk ie
razem 320 p i e ś n i .......................................................................Cena zł, 0,—
Część II zaw iera: P ieśiii do D ucha Św.. do św. Trójcy,
do Bana Jezusa , na Boże Ciało. Hym n i Sacri.' do Serca P ana
Jezusa , do Matki Boskiej, G odzinki, L itanje, K oronki etc...
razem  320 p i e ś n i ............................................................. . Cena zł. 9 .—
Częić IU zaw iera : P ieśn i przygodne, żałobne, do św iętych 
P ańskich , Msze (przeszło 30), n ieszpory , hym ny etc. przeszło
400 pieśni  ....................................................Cena zł, 12.—

O praw na każda część drożej o zł. 1 30 
T ekst do każdej części o p raw ny  p o ................................................zł 2 .—<

2) Teksty  do Tl i I I I  części razem  o p ra w n e  . . . r ' . zł. 3.90
3) Zb ió r  kolęd na chó r  m ęski (zeszyt I I )  p a r ty tu ra  . ' - W.  zł. 3-—

— Głosy: T e n o r  I i II, Bas I  i II ,  każdy zeszyt po . . zł. 1-50
4) Z b ió r  pieśni kościelnych na cały rok , na  chór męski, party t.  zł. 3.50...

— Głosy: T e n o r  1 i II ,  Bas 1 i I I ,  każdy zeszyt po  . . zł. 175
5) Z b ió r  p ieśni żałobnych n a  chór m ęski,  p a r ty tu ra  . . . zł. 3 .-e

— Glosy: T e n o r  I i II ,  Bas I i I I ,  każdy zeszyt po . ' . zł. 1 5 0
0) „ P a s te rz u "  d ue t  z tow. org. i sk rzyp iec  ad lib. . . . z ł .  — .80
7) „W ien iec  p ieśn i  i p io se n e k "  n a  3 głosy m ę sk ie  lub  żeńskie ,

zeszyty I, I I ,  I I I .  Każdy zeszyt p o  . . . z ł .  2 .—

Pieśni i hym ny kościelne na chór mieszany.
W ielk ie  W ydaw nictw o  Ju b ileuszow e  w 8-iniu zeszytach.

1) P ieśn i  adw entow e (w d ru k u ) .
2) Zbiór kolęd  na  c h ó r  m ieszany  pa r t .  i g łosy . . . zł. 1 2 . -
3) P ieśn i  postne, w ie lkanocne  i n a  W nieb o w stąp ien ie  (w  d ru k u ) .
4) 5 )  P ieśn i  do D ucha Św., do Najśw. S a k ra m e n tu  i do Najśw.

Serca  P a n a  Jezusa .  R esp o n so r ja  na Boże Ciało, p a r ty tu ra  . zł. 4.—
Glosy: S opran  —  Alt, T en o r ,  Bas, każdy  zeszyt po  . zł. 1.75

6) P ieśn i do Najśw. P a n n y  Marji. 38 p ieśn i,  p a r ty tu ra  . t t  . zp 3 5 0
Głosy: S o p r a n —  Alt, T en o r ,  Bas, każdy  zeszyt p o  . r,~ . zł. 1.50

7) P ieśn i  p rzygodne  (w d ru k u ) .
8) P ie śn i  po ś lub ie ,  hym ny n a ro d o w e  i pieśni żałobne (w d ru k u ) .

Wysyłka zam iejscow a na nam ówienie po doliczeniu do cen  
pow yższych kosztów  przesyłki pocztow ej.

Księgarnia Krakowska, Kraków, ul. św. Krzyża 13.

Z a  d z ia ł  o g ło sze ń  R e d a k c ja  n ie  b ie r z e  o d p o w ie d z ia ln o ś c i  ---------------------------

Ogłoszenia zwykle za wiersz milimetrowy 
Nadesłane ,  » *
Komunikaty po kronice ,  *

na 1-szei

Drobne za wyraz . . .  ................................
Układ tabelaryczny o 50% drożej. 
Ogłoszenia zamiejscowe o 30% drożej.
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc.

Widawę* u  „Gło» Narodu" Skę * ofr, odpo*. Hołęii*. Redaktor $>dpowi®dx. Dr Józef JY«chaloirakL Drukami* .,Gło«u Narodu" i>od »rs, R»


